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J>ziennik polDyczng, społeczny i literacki. 

PBEIUMERATA: 

I 
Rmfak&ya w lJarxzawie: · Okólnik 5. o GŁ o S z EN I A w Królestwie Polskiem: 

Miesięcznie 1 Mk. OO fen. Kwartalnie Ił Mk. 50 fen. 
Za odnoszenie do domu dopłaca się SU fen. miesięcznie. 
Prenumerata przez .11ocztę miesięcznie ,1 Mk. ID fen., 

twartalnie 5 Mk. 40 fen. 

Cena numeru pojedynczego w Łodzi 
i ·W Warszawie 4 kop. I 

HdminisłraGJa „ Erywańska 18. 
RBdakGya i Bdministras;ya w Łodzi: 

Piotrkowska· 86. 
Rękopisów niezastrzeżonych Redakcya nie zwraca. 

Z~jm; SO ten. za wiersz petitowy jednoszpaltowy (na stronię 
sześć szpalt). 

Drolm11: 5 fen. za wyraz, najmniej 50 fen. 
łlafl11stan11 (po tekście): 1 Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 
Hekrałngi: 40 fen. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 
W dziali: handlowym: j Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 

PlL IE: Częstochowa: ul. Panny Maryi 26; Tomaszów: F. Gomulliiski; Płock: Admin. "Kuiyera Płock.", oraz w Se»snuwcu, Kaliszus Łowiczu, Łt:llmżr i Będzlnir 
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Rumlllia i Węgry. gląb Siedmiogrodu, Rumunia nie p.o.zostanie 
d.J:użej oib-Ojętnym świadkiem kampanii, tocizą­
eej się u jej gr.anie, są bo jec1naok ewentual­
ności. tak nialo prawdopodobne, że niepodo­
bna opierać· na nich :p.oważny.ch wojennych 

Kom·unikat niemiecki. 
BERLIN. (Urzęd-0wo). Wielka Kwa-1 . Po ołiydwóch strona-cli wzgórza Ka.-

tera Główna donosi 12 sierpnia: p ~ l wojS'ka niemieckie wystąpiły do wal-

. W schodni teren walk: Id. 

Oświadczenia zil'o©one w s.e3mrn węg.i.er- kombinacyj. Dopóki zaś sytuacya jest .niewy­
skim byly wlaśeiwie tyJJko uroozystem i pn- jaśni-0rra, a o:f.enzywa „entente'y" niigdzie niema 
ł>ii.cmem stwd.erdzeniem faktów i illl!strojów w decydującego powodz.enia, mrowy samoza­
cbxębie Austr.o-Węgier ogólnie znanych, któ- chowawczy instynJlrt UJChroni Rumuwię -04 rue-
ie jednak za granicą byly a.1lbo ignorowane, rozważnego ]n-{)ku, który ·mógllby łatw-0 zgoto- JJront wojsk g~ała-feldmars~alka Zachodni teren walk: 
albo dioeho.dzily tam w formie zup.efn.ie prze- wać jej fos Ser.bii. · Hindenburga. Pomiędzy Th i e p v a I a lasem F o n~ 
ma.cwne•. PogJ:osiki np. jakoby iakaiś p-0ljfy-
ema grupa węgj,eTSka dążyła do zawarclia o- • .,_.,..~..,."'W;;Je Oddziały rosyjskie atakowały darem- r e a n X, jak również pod G n il l em o n i 
nrębnego pokoju z Rosyą, mogą tutaj wywo- . Komunikat torocki. nie na zaehodzie od jeziora N ob e l pod zaatakowały zna-eme siły angielskie.. 
lać tylko uśmieeh pQl1itowainia, ale w. pań- Du b czy cz a·m i nad Strum i en i em Na północy od O ville r s i pod Po-
stwach „entente'y" dawano im widoeznie wia- Konstantynopol, 11 sierpnia. - Gfówna i na polu.dniu. od z arze cz a. z i e :r e s zostały one oo:rzncone w walce 
rę - a w Rumunii użyto ioch nawet jak{) ar- kwatera doo-0si 10 sierpnia: na bliziki dystans i za pom-0eą ko-ntrat.akn. 
gumentu <Ha poparcia rug1tacyii woj•ennej. To z :!'rontów Iraku i perskiego nie otrzy- W łuku St o cho du na wschodzie od Na pólll'ocy od Bazenti!n _ Ie _ Petit :i 
teiż deklaraeya hr. Karolyi byla konieemą dla mano żadnych doniesień. Kowla podczas krótkiego natarcia wzięto 
rozwiania tyeh niedor.zeemy.eh zlud:zeń, a jeg.o Na froncie kaukaskim wojska nasze OO- do niewoli 170 R.Jsyan i zdobyto wiele ka- pod Guillemon.t ataki załamały się w ogniu 
energiezne slowa skierowane pod adresem sadvily w e.alości wzgórza na pómoey, na rabinów mas'T.Vnowych. artyleryi, piechoty i karabinów maszyno-
Rumunti, ostudzą moie wojen.ny zapał tron.tej- wschodZie i n.a :zaeh!od1iie od Bitlisu. W wa- ~. ~ wych. 
szy.ch rusofilów. sie rp00eigu uwiklaly się ·f)ne w watkę z ezę- Silne ataki nieprzyjacielskie odparto Pomiędzy Ma ur e pa s a s 0 min e 

Jest t{) wogóle -O!bjawem slitbośei „enten- ścią nieprzyja>0i~lsld~h &ił zbroj~ycll:, które po obydw6ch stronach Tr ości a ń ca na załamał się zacięty atak francuski. Na pól-
ie'y", że ruietylko daje poslooh tego rodzaju po- usilowały utrzymać_ się w wąwo;:i~ Ra.~oaa. zachodzie od z al o ś ci a. 
głoskom, ale buduje na n~ch daJ.eko sięgające j · Imra ezę~ ~-OJIS'k ;1-a:szych s~:iga m.eprzy- . • • nocnym wschodzie od H e m Franenzi wta:r-
plooy. w prasie czwórporozumienia ciągle ia,c;e;Ia -ene!g:i..czn;e? Ji;Łory eo.fa się ku za.cho- Nasz_e e&kB:d.ry lotnicze. malazly sobie gnęli do małego kawałka lasu. 
pokutują dziwaOZtILe opowiadania o wewn.ętrz.. druiemu ~l"lz.eg-0wa 1e~cn·-a Wian. , . • w -O<Statnrnh dniach ponoiWille bardzo war- Na południu od S o m m e nie powin--
;ny.ch zamieszkach i n~~J>O~zumie~acll ~.mo- l Oddzialy nas~ piodeza~ ~gu. na.~&- \ tpściffl!ę c~le w postaci miacmych obozów dło ·się c.zęścio.we mtareie nieip:rzyjaeie:lslde 

· · eal"Stwacli: centralny-Oli: N.1.-e mówiąe :rurz u 1 ll<f!CY 00. ~1Wi ·~-ęły 00 ru.ew;o.li 2fi tolnie„.ey;, .wojskowych nad linia kolei Kowel - Sar- pod B a :r I e n x. 
śmiesznych legendach wedhtg któryC!h lud- meprzyJa>Cie1skic'.h. • .~ . -
nośći Niemiec i Amtnyi gin.ie z glodu _prasa Wojska nieprzy;jiacielskfo, które broniły ny l ~a północy od IDeJ. Cele te o-brZlloono Na praw-0 od Mozy w nocy na tt 
:francuska <Jpń.erala jm swoje ;nadziiej.e na se- wyjścia wsehod!nii.ego wąwozu Buglan wypar-

1 

obficie bombami. sierpnia odparto wśród ciężkich strat dla 
paratyzmie południowo - ni·emiecikim - Ro- te zostaly ~ miejscowo.§~i Ziaret, 'P'0 loi00n-ej Na północy od So k ul a zestrzelono w Franeuzów ataki na granaty :ręczne na pól-
syanie Lic.zyli na ferment wśród ludów sl.o- na wscp· ~~dzie -od :w-.spm::i·~1ego wąw~~u..::-1.-.. walce w powietrzu latawiec rosyjski. nocnym zachodzie od fortu Thiamnont, 
wiański.ch Austryi a ob-ee.nie znowu krążą w -OSCJ.g• za meprzyJaeie ·em w 'l.K.roill!.liu I · · ..:1- ataki 'ooh ....,, 
Rrumunili -opo.:wiad~ia '° dąiiillośeiach pok~j-o- Ognott. trwa. . . . . P't'fJliłt wojsk jeldmarS?:alka arcyksUr „wczoraJ wioozorem i:llllle p1 :o.„. na 
wy·ch hr. Karolyi i j.ego przyjaciół :politycz.. l W-0Jska na:sze ope:ru3ąee w kiemniku K1gh1 tYla E 7,a . ·· sam f<trt. . . 
ny.eh! odrzuciły w ataku nii.eprzyjaci•ela, który usi- a'J"O N a połmmm od L e i n t r e y powio-

Trudn ... k ,__ ł . . ·ak:,..i.. • • fowal utrzymać się tam, w kierun!ku północ- Na. pobrdnin od Z a I oś ei a wieczo- dlo się przedsięwziPP.ie patrolu nieinieclde-
o nawe• s anu.o owac, z J i ... u zro- b ..:i-·~ dn """ i· · · '" 'l:~ -.... _„ 1 tai-•, · • · ,.. · · _„ „ nym, -0 sauz.hy one · ~· l!pea mieJsieowosu :rem wafoz(>no jeszeze gwałtownie. Na pól- w · t · •. Ó· 

Utn p yrrą 1'.Jje wiesci, :uQ .przec1ez vu p.oea.au- K. h. rudini d Kighi y 80 go. zię o 1enc w. 
ku wojny nie wydarzyło się nic takliecr-0 ooby .1g i, n~ po . . ~ -0 • • "' _na lewno. ;a- n-0ey od Karp at d'O działalności piechoty • 
m-o:glo upoważniać do przypuszczenia, 

0ż~ iznaj- bitych rneprzyiamo~, w.srod mch_ 2 kapitanow: wogóle nie doszło. Rozpoczęte pornszenia Bałkański teren walk: 
d . - • d w . 1 d . kt. ib d Jed.oo z patroli naszych zlowny z 8 ludzi s• ~ t 1...! • ik któ 
b ą się :"'sro ęgro~ 11 :i~, orzY'. Y . o- . starł się na pólll!o.ey od Kighl z patrolłlm nie- dokonYWUją się planowo. W Kar P a - 1:au;yze a a:iu. przeCiwn a, re po-

rowolme dila uzyskama polWJU oddali szmat ! . . 1 1 . ,_„ d . . 20 1,„„ . t a c h, w .nostęnuię.cym at-~-u na poludni·u wtórzyły się wczorai wieczorem na pollld-: . . . Odd . R s· d . przY.J'ame s nm, Slil3! ·a3ąey:m się z uJUZl, z .i:' .i:' ~. iU!. ~ 
SW_?JeJ OJ.ezyzny.. aJąc umun{)m, ie m10- ! którv.ch 18 wzięt{) do niiewolii.. od żab~ i· e g" w-z1"ęl1"s'my do n1·ewol1" około nin od iezfora D <>i ran zamarły szybko w 
grod trzebaiby się przygotować na utratę po- ~W t . 1 k dJ. ni v • a 
ludtruiowych komitatów na mecz Serbii, a Ro- . . ł een :--_umdi :ia de;;'t.n:ns _r_zy e, lu eprz~ 700 Rosyan i zdobyliśmy 3 karabiny ma- ogniu artyleryi naszej. 
sya daw;z].{) jlllŻ zglos.il:a swoje pretensy.e do 1a~ie. rozwi~a 'U!Zą' z.:a, osc, w ce um szyin<>we. Naczelne Dowództwo Wojsbwe. 

i. dni Zak · c "ib t „ emerua SWJ eh stanow.rsk. ·w.scuo ego arpaeia. cm y z.os aiO . z W „ ,_, , . .__,_ ~,...„ ki 
• tw · ki gd ib Vil d . n1eocoo.ltivrnnym awm.u, lh'wry s eoo-

~an.s a węgrnris . eąo, Y1 Y . ęgr~ zgo zi- waltl•śmy wczoraj przeciwko części stail!owisk 
h się na zasp-oiko3eme tych wiszystlnch urosz- . . . Iski "h b al" · · · l 

• 9 N' d t · · ci d b · . t , meprzyJaei,e c,_,_, zal r ISmy mepl'zyJa:c1e o-ezen. l'g V ez IDYS.t po •O na me po ws a~a . . , ó _„ "' . arl·Q;". t Komunikat austryacki. · -~-' ·h lityk' , l' h · d Wl 3enc w, z;uoQiuy.oz i przep~!.w.smy go z e-n węgifa""1>.u.C po ow, s ;:,.,onnyc raczeJ :0 ta . k Ir t . t k · · · l d 
zbyt siłnego podkreślania węgiel'ISkiego impe- go s nowi:S' a, on ra :1 m~przyJam.e a o - ---
:ryalizmu. Trzeba więc preypuścić, że kłam- party wstal ze ~trat~m~ ~a meg~. . ·• k · "et d · woli 170 ·e·· 0w ) 
stwa 0 nastrojach węgierski·ch pochodza od I . 'f' frontu egipski~ m~ma rn;.c ~·o dome- WIEDEŃ. Urzędowo donoszą 12-go J s z 

0 w 1 WZI~ 0 
:-O me' · 1 :nc 

aoentów entente'y" któr Y le . R. •. • siema. Wedlug zewan meprzyJac1ól, któ- sie.rpnia: I zdobyto 3 karabiny maszynowe. 
0 

" ' z za waJą nmumę · h · r 1: · do ni oli w waice pod Ka _ • • Na ....... •u.dnie oo St ob y c h wy pon-o-
agitacyjnemii br-0szurami i :maj duj a, zresztą ! rt!e . wdmę 1'"'.my . : :;~ki 1,1• ka. -~ . - R lr t I Ir I pvi 
niezbyt, zdaje się, bezinteresowną .poru.oo u l ia~ Je en mep:zy3a~1~ pu1:.11. wruer~ w- osy~S1Ll .eren wa a. wnie nie powiodły się zamiary rosyjskie 
;rusofilskiej grupy np. Jonescu i Filipescu. l s~. ealy ~raWJ.? ;ZIIl.1.esiony_, wszyscy ofieero- Jlront wojsk jeldrnarszaTka arcyksię- p:rzekroezenia rzeki. 
Tarrn to powstały bajki {) możnoiści odrębnego wie :zo~ah za~ici, tr~ dm.~ zd-0byt:1. . i E l 
pokoju z Węgrami, naturalnie za cenę odista- ! ~ma 31 11pca me~rzytari~el strae~! Jeden c a m•o a. Włoski teren walk: 
pienia Siedmi-og:r.odu, a ich twórcy poslugl- I latawi~ w walce po:vietrzne:i lU!b tez wsku- Atak wojsk niemieckich i austryacko- W odcink'll pomiędzy m&rzem a. doliną 
wali się niemi dla tern silniejS>Zego oddzia- tek ogma n:iszyeh dzial o~r-0:rnyeh. . . węgierskich, walczących w Kacyataeh, po- W i p p a eh udaremniono za pomocą ognia 
ływania na bezkrytyez.ne i podnieeone umy- W okohey Muha~edie 1 Ra.room Jem:a stępuje pomyślnie naprzód. Zabrały one 
sly. z ooszych eskadr lotni czyich · rzue1la na oiboz . . 

1 
. 

700 
. , .i: • tr liczne usUowarua włoskie zbliżenia. się do 

n~eprzyjaeidski liczne dll!Że i małe bomby. wczora.1 nieprzyjame OWI 1encuw 1 zy naszych stanowisk. 
Rumunia jest .obecnie terenem, gd'l.ie „en- karabiny maszynowe. 

tente'a" prowadzi naj·ezynniejszą i naj:bez- Na wzgórzach na wschodzie od Go-
względniejszą akeyę celem weiągnięcia tego CO DPOWiBdajq ROSJDRiB. Na poludniowym - wschodzie od G o- r y c y i wojska nasze znowu odpady silny 
kraju w zamęt wojny obecnej. śr-0dIB:i bru- Petersburg, 111 sierpnia. - Wielki szfao r o c h t y wyparte zostały bez wyjątku atak i wzięły przytem l:O oficerów i 140 
talne, myte w Greeyi, nie daiy się widocznie generalny donosi 10 sierpnia po poludniu: wszystkie natarcia rosyjskie; po.zatem na szeregowców do niewoli. 
w Rumunii zastosować, myto zat-em ilmych 1 F:rocnt za.chodni: Wojska nasz.e, :które ob- przestrzeni frontu wojsk tej grupy doszło M 0 n te San Gabr ie Ie i l\I o n te 
sposobów, Ill1ian.owicie zJota i kłamstwa · 1 \ sadziły prawy brzeg Koropea powiększyły do więcej ożywionej działalności b6'jowej s a n t 0 ma1dują się w gaw:Uownym ogniu 
dzięki im uzyskaiI1.o pewne rezultaty. Mimo J swój sukces i zbli:Zyly się d-o k>o1ei M&na.ste- , ·~ 
ilo jednak, ni-e rz.anosi się na to, aby Rumunia \ rzyska - Niżniów, Qraz do Uijścia rzeki Zło· i· tyl~o nad dolną. Z_l ot ą Li P ~ i na polu- artyleryi nieprzyjacielskiej. 
:r.z~c~a się na oślep w objęcia ez~~-0ro.zu- J ta Lipa. W ok()l1foy Tyśmienicy wojska na- dme od Z a ł o s C I a. Na francie ty r o l s k i m mniejsze o­
~ie.nro., zwfas~, że przykład Serbii i Greeyi 1 s~e ści_?al?1' nieprz~Jaci:ela, kt?ry ncJ;od.zii ~ ' JJ·ront wofsl~ gene:rala-jeldmarsw,lka perailye p'l."Zyniosly nam 89 je:ńeów, w tem 
me zachęca do poddania się supremaeyi an- I melad'Zle i piosnwa1ą ·się dale3 ku polnoey i . . 5 on-cerów, oraz 1 karabin :maszynowy. 
glo-r-0syjs1ki.ej. · Pómijają.c jtEŻ względy p.oli- l zaehodowi; obsadzily -one brzeg na zach-0dzie . Bindenln.trga. 
tyczi:o „. strategic:z.ne, olbrzymie gosp·odarcre l od Brsmyey Naidworniańs1dej nal inii miast Na ;.i;aeh()d:zie od Z a łoś ei a armia Albański te:Pen walk: 
~ski, które Rumuni[ pr.Ży1rnosi jej neutralność, N.ad~-'- Stanisławów. . . generała - pułkownika Bo eh m.-E r m o l- Nic znamiennego. 
m~ ~ogą być zlekceważone w kraju ekono- : Za1ęhsmy d:W>Orzec kol-e3owy. Chrypm <? 1 e g 0 odnarla liczne silne ataki. 
m1~zme słabo r.ozwi.niętym. z.resztą ani ln-ól, r klm. na poludmowym. _ wsehiodzie od Struu- 1

1 

r . Zastępca szefa sztaou generalnego 
am ~d -0be?ny nie należą do gorących zwo- i slaw>0wa) pr:Zy linii kofojow.ej na północy. Podczas napadu na przedme stanowi- von Ho eł er. 
l~oo~kow w-01ny, a i.wparlamencie wli:ększośc i Nieprzyjae.fol wysadia. wszystlcie mosty na I sko nieprzyjaciela na zachodzie od Ka- Feldmarszałek - porucznik. 
me Jest P~ tym względem zupel.n.ie zdeey- rzeee. 
d-0wa;i~· N1~ ulega •wątpliwości, że gdy.by W okolicy Worocht.a wojska nasze p-0su-
sz.częsc1e WOJenne nie do.pisalo moea:r-stw.om nęly się nieoo naprzód uad rzekami Bialy · 
centraln)'.m, gdyibY. Rosyanle przedarli Slię w Czexemoaz i Su-em.Ja, 



Sprawozdanie admirallcył a.ustrya.ekieJ. 
WIED~. Urzędowo don-0szą 

fil e'l"plrla : 
12-go. 

Latawce morskie z 11 na 12 sierpnia 
ol)rzucUy skutecznie oo:mbami baterye nie­
przyjacielskie u ujooia I s o n z o, niep:rzy~ 

jacielską sta:eyę lotniczą w Go r g o i porty 
adryafyckie 11od M o n i al c o n e, pomi:m<t 
gwaltO"wnego ostrzeliwania wszystkie QD.e 
JIOVlTÓCily pomyślnie. 

Dowótlztwo Floty. 

Lngano. 12 sierpnia. (T. wł.) • ....:,; ·W~>= " 
' dług. do.nie~ień· prasy. wlo~kiej, koalicya_i'.:· ~~, 

czym WJelkie przygotowama do pr.zyfęeia · 
dalszych transportów wojsk rosyjskfoh w 
Salonikach, które mają tam. wkrótce P~· 

Zurych, 12 siel'!>nia. (T. wt). - Organ 
„Po-litisehe Korreg,ponde:nlll'\ na. poosta:wi.e dQ­
knmentów urięd-O'Wych, za~erp~ 'ętyeh z łra11-
c1Jskiego "D,J~nnika ołfoyalnegi>'', . ohlie.zn 
straty łran.1luskie, D~mentami tymi . są, 
wszelld4' l'OO]JO<r:t;ądienia., · d°'ty~e wypłaty 
stałych ~-0móg wi®wom i sfo1'()1TA:001 ')o< pole­
głych lub 1marlych :z ran i-ołniierzaeh, b1wali-

;;;;; 4 Mf*B#& W+ ;.~..;i;;~mw~ d-om. oraz wd°"''illm i si0r11rom p-0 mta.rlveh 
- • • ,., 1\ • _ i , _ , _ • . „ wsktitek eh.orób, nabytyeh 1wde.ws sluiby. ·Na, 

być. Za 14 dni ociekiwany jest ogóhiy 
szturm .koaltcyi. Zaprzeczono wiadom.o§c~ 
jakoby stoli()a Serbii została przeniesiona 
do Salonik. Rząd serbski do czasu oswo­
bodzenia Macedonii serbskiej pozostaniEI 

:Mon;e Bal1:Yekie: W dmu 11. b. ro.. na [ ~a~~ i;~1chel~ _-:_ " okolic~ Sa:nt :nartrn.o, or!l„ mMY owych da.ny~h straty fmncua;kie ·od. p~-
mo1'2ll! Balty,clnem stoez'Ono walkę p-0w1etru ob~a.dztly m~.l' lasek. _, . , • . . . czątku wirjny pr:i:e!łsta:wiają się fa:k ~tępu­
ną pomiędzy d:w.oma naszym~ i trzema nie- I . Na P'llllKłac~ 200:::1:1 c~ J:_ucow naliez:yh- • je: oiieerów l)oleglych 19.620. rannych 39

1
240. 

na Kqr:fu. 

przyjacielskimi hydro1J<lanami, przy1czem po- ' smy ~otychc~~: ~~- 0,:i~e~~w 1 1~-06~ ~~ere- Żal11ierzy p'O'Iegłych lJl6S,000, mnnyeh 1 

ru.czndk Garowentko zaatafoowal przeciwtn.ika, gnwco.w. Jen.„y prz,rb:1;•aJą. w <la..szym .ciągu. 2.126.000. ~traty pll'd Verdun (w p-eległyeb i 
ostr:reliwaJ'. go z karabinu maszynowego i . V~ _da~emnem. us1liwamu -0d~ri)ce~;ia. :na~ rannych) 200,000. Straty. {H}niesione w ft­

zmu~U Jeden latawiec n1ieprzyjaciel~ki d:o Ią- ~z~J u~a?1 111b tez pm~·strzyma:ira działalnc; fonzy"'ie obecnej (w poleglyeh i :raJJ,;llyeh) -
dowania nad rzeką. Nie ponieśliśmy strat a- sc1 .na::.ze~ .nad do~ą I:><HIZ-O,. us1lowal p.rzec1: 100.000. W ni~woli niemiookfoj - 350,000. in~ 
ni szkód. wnik~ w ciągu ~.ma .w~zoraJSzeg? w~iwnac ne -_ 2o,OOO. Ogółem. tedy słr'aiy. '"Wyn~zą 

llrłop JBSłB frHcnskłEiD. 

Front kaukaski: Odparliśmy ataki turec- gwał,?wn~ ataki lub '.e:z pro:vadoi.l zacięte 0- 3,917,860 ludzi P&11ieważ dane te p-0iehodzą z 
kie w -Okolicy na za-chodzie -Od Giimils:iklmne. strzeliwame na r-0zma1tyeh ~tmkt~eh po~o~ta- ir11-nr11skich trólleł c-ffoyalnyeh. a. ni.emleżnie 

Zaciięte w.alki toezą się na pótn.ocy vd li- lego frontu. Oper~cye takie mia.ł'y. mie;i.sc~ od tel?o {}pi~rają. -sie na iilf-0-nnMyaeb. flaSię~ 

Lugano. 12 sterpnia fT. wł.)- uSe. 
colo!< donosi z .Aten: Poseł francuski 
Guillemin, otrzymał urlop, ma on od~ 
wiedzie również Londyn. Minister soraw 
zagranicznych zaprzecza energicznie' po. 
g-łosce, jż poseł został odwołany na sku­
tek zażalenia wniesionego przez księefa 
Mikoł11ja w Paryżu. 00 M:usz _ Elis (iBitlis?). nad Ton.ale. w dolinach Judykaeyi i, w doh- • t~ h f : -·;t-·n~eh "',.;.,..,.y' ..--'-em · · , b' itr C ~?:nie VC ze S er ntlałlu<UH(! J , n LUll „..,. 

me Lag.anno, n'a Pasu rn, na •TJ.&nte ymo.ne, "'i{ • • • ihlć łakt • r . bi' striat annn 
Komunikaty f rancuskin. w dolinie Frawigno i na Mrzli (M<0nte Nevo). " .j'.M)'Vr"l~· • · · yezl.l~! iez '!e · 

Wszędzie stanowiska nasze utrzymaliśmy w •ncus ne:i. 

Paryż, 12 sierpnia.-Urzędowo dono­
szą 11 sierpnia po -poł.: 

w sw.ofoh rękach. Zatopienie o'rifił mloskłego. 
:Luga.no, 12 sierp:ni!a. (T. wt.). ~ ,,,Seco­

lo" don0$i; Z wiarogodne.go źródła -O'l:rzy. 
iennego „Dendoło". Pisma ti.lltejsze przelad0< 
wane są wyka.zam.i zaginionych ofi<cerów. 
"Dondolo" byl jednym z najnowszye:h okTę­
tów admiral~kfoh I klasy o pojem.n.ości 2,800 
ton. · 

Katastrofa 11 morzu. 

N a północ od Sommy w ciągu po­
południa piechota francuska wykonała 
świetnie poprowadzony j uwieńczony peł­
nem powodzeniem atak i wzięła sztur­
mem kilka rowów niemieckich. Zajęto 
nowe stanowiska na grzbiec.ie wzgórza, 
na południe od Maurepas, i wzgórz dro­
gi, prowadzącej z tej wsi do Hem. W 
ręce Francuzów wpadł kamieniołom, 
znajdujący się nieco na północ od lasku 
Hem, wzięliśmy 150 jeńców nieranio­
nych i zdobyliśmy IO karabinów maszyno­
wych. Na południe od Sommy gwał­
towna walka obu a:tyleryj. Na froncie 
przed Verdun ogień 3rtyleryi na 

Eskadra z{-O;źona z 18 lat-awców 09,pro. 
niego w towarzystwie latawców gończych, sy­
stemu Neupot, wykonai:a wczoraj świetny a­
tak na dworce kolejowe Prvaema. i Do:rn­
berg. Z wid<ocznym skut-ecznym wynikiem 
rrnc·ono na urządzenia kolej.owe i magazyny 
wojskowe materyal wybuchowy o sile prze­
szło trzech ton. Pomimo gvrnUownego 'Ostrze­
liwania bateryj Qbronnych i ponowny.eh ata­
ków latawców nieprzyjacielskich, z któryich 
j.eden został zestrzelony, nasza dzielna i od­
ważna eskadra wróciła do swego obozu po­
myślnie. 

Hairą, · 12 sierpnia (T. wł.). - We­
dłrnr sprawozdań korespondentów an· 
gielskicb, przebywających na fronc1e za..: 
ćhodnim, w walkach nad Somme ~łówną 
rolę odgrywają granaty ręczne. Niemcy 
posiadają ich og.romną ilość i używają 
ich bezustannie, nie tracąc czasu. Pod­
czas ataku Anglicy posuwali słę z tru­
dem, mieli bowiem J?Odczas szturmu do-· 

, brze wypełnione tornisty. Ateay, 12 siierpnia. (T. wl.). - Na par-0-
sta.firn „Eleuthuria", znajdującym się w drO<-' 
dre do Vo.fo z Jaduruciem nafty i 1200 p;:i.sa· . 
żerów, z który-eh· większą część stanowm . 
zwolnlieni z wojka zołnierze greccy, wybuch"i 
pożar. Maszyny . ekspladowaly. 40 osób zo. 
stalo zabitych i wielu ranny.eh. Kapiitail;frw.1 
udal{l się statek doprowadzić do porządku. 

. przednie i na drugie linie francuskie w I 
okolicy Chattancourt i w odcinku Thiau­
mont. Fleury trwa. Z innych części I 
frontu niema wiadomości o poważniej­
szych wydarzeniach. 

Latawce nieprzyjacie1sk1e :rzuci1y liczne 
bomby na We:neerę. Wśród ludn.ośei dwie o­
soby zabite - szkndy nieznaczne. 

Hr. Tiszn w Uilsdnin. 
Wiedeń, 12 sier.pnia. {T. wt}. - Dziś 

przed południem przyibyl tu węgie.rski prezy. 
denit ministrów, hr. Tisza. 

Bazylea, 12 sierpnia. (T. wł.). ~ Puł­
kownik Egli w gazecie „Basler Nachrich­
ten" w następujący sposób opisuje sytua­

Paryż, 12 sierpnia--Urzędowo dono- cyę na wschodniej widowni wojennej: Na 
szą 11 sierpnia wieczorem: terenie wschodnim nie zaszła dotad żadna 1 

Lotnictwo: Ósmego sierpnia mi~dzy 
liniami francuskiemi na południe od 
Douaumont spadł płonący samolot nie­
miecki, zestrzelony przez lotnika eskadry 
amerykańskiej. 

Na północ od Sommy, artylerya istotna zmiana w sytuacyi wojennej. Po­
francuska rozwinęła skuteczny ogień stępy Rosyan, pomimo olbrzymich wysil:­
burzący przeciw umocnieniom niemiec- ków, ograniczają się d0 nielicznych dro· 
kim. W walce., stoczonej w małym la- I bnych sukcesów na obu brzegach D11ie­
slrn na północny zachód od Hardecourt, stru i w okolicy Załościa, zatem tmogót 
Francuzi wzi~1i jeńców i zdobyli 2 ka· w kierunJm Kowla nie odnieśli oni źa· 
ra.biny maszynowe. Na lewym brzegu dnvch korzyści. Ze zmian w obsadzeniu 
Mozy Francuzi wykonali nagły atak na \vyższych i najwyższych stanowisk w do~ 
okopy niemieckie na wschód od wzgó- wództwie państw cenb.•alnych na rosy.i­
l'Ęa 304. Wzięto pr.zytem ,jeńców. Na skiej widowni wojny wnosić można, ie 
prawym brzegu Mozy-umiarkowana ak. przegrupowane zostały również siły wo­
cya obustronna artyleryi. Małe utarczki jenne. 
na północny zachód od fortu Thiaumont. 
Na reszcie frontu rozwija się z przer­
wami akcya artyleryi 

Komunikat bo!oiiski. 
Le Ravre, 11 sierpnia.~Główna kwa· 

tera donosi 10 sierpnia: 
Na rozmaitych punktach frontu bel· 

gijskiego trwa nieiaka działalność arty· 
leryi niemieckiej„ Baterye nasze po. 
wstrzymały ogień niszczący w odGinku 
Steenstraete i dalej na południu prze­
ważnie z :powodzeniem. 

Komunikaty anuielskiH. 
Lfrndyn, 12 sierpnia. (T. wt). - Gł·ówna 

kw@tera d'onosi ~1 sierpnia: 
Na rpólnocy -0d Ba.zentin ~ Le Petit i na 

północnym ~ zachodzie od PQ:tforeR wc~oraj 
posunęliśmy się naprzód. E.nergiczne kontr­
ataki pod nstatnią miejsoowo·śc.ią zostały -Od­
parte z ei~iliemi <lla n<ieprzyjaciela stratami. 

Lo·ndyn, 12 sierpnJa. - Glówna h··watera 
doin(lsi 11 lipc:a: 

P,omiędzy AD.ere a Somme po!-Ożeuie jest 
ai.em1ienione. 

Na zachoc1niej części frontu bry•ta.<:lskiego 
~hla walka row{iw ochronnych. 

Komunikat włoski. 
Rzym, 11 sierpnia. - Glówna kw·atera 

d-0-nosi 10 sierpnia: 
Operacye n11sze w okolfoy G9'l'ycyi konty­

nu.owan·e są z. powodzeniem. Pon.ownie przfr. 
ł"ZUOOno mosty, p-0 1.-tórych w dalszyJ11 ciągu 
:przechodziły nasze wojska na lęv..-y brzeg 
Is~niro. Kawall:erya i rowerzyści do0iarli a'łi 
na W$chód od miasta i powitani zostali O'ŻY­
wiouym ogniem, który skierowano 1111 ni·ch z 
-Okolicznych wzgórz ł z linii Verto~bicy. Na­
sze odważne szwadrony zatakowały nieprzy­
jacida na wielu punktach i wak~łC bohater­
sko na białą broii, zadały mu ciężkie straty, 
-0raz zabrały kilkuset jeńców. 

Na Karście nasze dzielne woiska wtar­
gnęly po gwalt-ownych i zaciętych natarciach 
d<o potężnych i umocil!ionych linij nieprzyja­
eiedskiich na póln-0enym-wschodzie od Monte 

Wierna Rosy~. 
Petersburg, 12 sierpnia. (T. wL). - „Rus­

skoje Slowo'" z dnia G sieI!pnia op-ubJi,kowalo 
fO'imowę burmistrza MoskwY z Prezydentem 
ministrów, Stlirnrnrem. Stfrrmer powie!hia!, 
że ugody i traktaty rosyjskie z koalieyą nie 
tracą swe~ moe.y. Rosya, prócz tego, dótrzyma 
sv,rych zohowiąz{lii, dotyczącyel:ł wyJrnnania 
wszelkich zarządzeń, które Anglia 1•la:rnje 
przeciwko Niemeom. 

Bsrlin, J2 sierpnia. (T. wt). - Sprawo· 
zdawca wojenny gazety „Taegliwhe Rund~ 
schau", kapitan Pietsr-h, podaJe następujący 
obraz sytuacyi na zachodzie: Nad Sommą na­
stały spokojnieisze dni, g<lyż p\1nkt ciętkośr.i 
walk artyleryjskich przeniósł się na o--d;~inek 
francuski na póln-0e od Sommy. ?o c~ęści na­
d-er gwalto\v11e ata!d Francuzów o<lpai'io po· 
dobnie, j.ak próby Allglików, usiłujących da­
ren~nie posunąć się naprzoo. Osłabienie ak-0yi 
zaczepnej przeciwnika przypisać należy temu, 

I że uregulowano poszczególne grilpy wojsk, 
uzupe1niono zapasy amunicyi i niateryal: wo· 
jE:nny zastąpiono nowym, albo też nieu3ił:ają­
cej slocie, l\lóra, tamuJąc pQruszenia wojsk, 
powst~ymuje wsielką akcyf;); Faktem 1est, ze 
ani na jed11ym punkrJe r.alego frontu pru'· 
ciwnik nie z<lofal odnieść lrnrzyści, godnyr~1 
zaznaczenia. Poiar wiuiecony w Peron..1e -po 
ciskami iranrnshimi ugaszono. Woj,ska nir· 
mieckie ZJburzyły zagrożony czworobok de 

l 
mów i w ten sposób umizjscowiliy poiaT, ra­
mjąc miasto od z,upelnej zaglady. 

Paryi, 12 sierpnia. (T. wt). - Agencya 
Havasa donosi: Dziś z:rana: odlbyl'a się nara­
<la pomiędzy Lloyd.em Geo.rgem i Briand'em, 
w której brałii udzial mi,nistno-w.ie: Bioques, 
Thomas, oraz generał-Owie Joffre i CastBlnau. 
Rezultatem wymiaillY poglądów byla ogólna 
zg-0dność obydwóch rządów, tycząca się spra­
wy wspólnych opera~yj w-0jenny-ch. 

PrHd wybornnti w Dngiłl 
Haga, 12 sierpnia. (T. wl.). - „Daiay 

Tel-e-graph" donosi: Przy .zestawieniu Ui(J~ 
wycli list ·wyoorców, w angielskim gab<inecie 
powstały trudności, poniew&4 ezęść eu-0nków 
jest za wykluci.ęniem z listy osób wojsko­
wych, majdującyd1.. się na froncie, inni zaś 
żądają, aby kobietom nadać prawo uczest:ui­
etwa w wyooraeh. 

po4piaa1 Ch. Simpson". 
Roiikai ten skierowano do '".'!SZ)'ffikicn d.ow 

wóJ:zców na monu. 

IDHldDt skonnskOIHJCh śłBdił. 
Rotterdam, 12 Slierpn:fa. (T. wt). - Ni~ 

które t{lwarzystwia 7.eglugi w Haar<llii.gen o, 
trzymaly wiadomość, że ładunki śledzi. z za, 
trzyman~ch w Anglii okrętów, sprzedawane 
są po 9 guld1einów, a sól po 2 gul<dooy za be­
ez:kę. 

Wiauomości . woi1 
Opinia 6inUttiego. 

Korespondent lip{lkie<tJO „Tageblattu'1 d~ 
nosi z Lugano: 

Soc:.yali'5tye.r.uy „.A van.ti" · 1'allli~ Olfllr 
bilikować li~t Gioli:f:tieg-0 d-0 króla, looz prze­
szkodziła temu cenzura. Korespondellit ?X!Qlhlł 
jednak, jak nvięrdii1 i&lną od:bitkę owego li· 
stu. Po-mima wielu mp.rzeczeń, OOJby!o &t 
isfotnie $potkanie Giolittiego z królem, mia· 
no>Yicie 19 kwie:tnia r. b. J1U!i wówc.za.s był 
barozo O$try kryzys ri.ądowy we Wł'oazeOO. 
Król propooowal GiolH.tie-mu utworzenie ·u-0-· 
wego gabinetu. Gioliiti na razie się skłania~ 
pózniej jednak prze!Sla1 odmowę we wspo­
mnianym liście. Pisa! 011 między blne.mi, że· 
t~ zadania, wobec których zualauy- si(! Włtr 
clly, może wypełnić t;yiko rząd„ któcy uznajł • 
pod;stawy -0boon~j polityki w:t()tSk:iej za trafne. 
On z:aś nie poczuwa się do tego, Zaat~1·rnwał 
strde po'1ityikę, która bez namiętności, bez 
skłaniania się do ro.omen.1:ów uezu~i'Owycl!, 
wyraża wyraźnie zarysowane mteresy Wlo®' 
jako mocarstwa ś:ród~iemnomor1;;ldego. 'fym 

I in:tere$om nie mo·gl'o ś.przyjać uczootnici.W-0 V1 
Hern, 12 sierpnia (T. ·wł.) ~ Ażeby woj•nie światowej. W!ochy _mialy prawo ni~· 

Sz\vajcaryę unięiależnici od koalicyi, „Ber~ roz;ciągania swoiE'..go sojns;rn (z paOOtw~ 
iiner Tageblatt" proponuje sprowadzanie ce.ntralnemi) na pomoc zbrnjną. Dla \Vlooh 

1 zboża z Rumunii i radzi zmniejszyć ogól~ byłoby zatem najil:ozsądnie1sze'll1 bez wygózo; 
: ne zapotrzebnwanie pri~4 zapr9~adzeuie ~~11yd1. na.~iie~ na koropen.saty zając stano. 
· kart na chleb. Na.stępme ma byc rozpa- w~siko zyczliwe1 neutr1,1.lnośc1, Wfoclly by;Iyiby 
I trzona również sprawa. zaprzestania wy„ szybko "'.zrosly w potęgę) go~:ny d~chowal1 
syłania chleba dla jeńców wojennych fran~ tra-kiatu i postępow~lł' rozs.ą~nie. Nie 'b~łybJ 
cuskich i angielskfoh. a w ostateczności pop~-dly. w olbrzynue ~higt .1 dO'Stafy się w. 
nawet odesłania do Niemiec jei~cdw wo- xaleznosć gospodarczą i polit)'czną. Wloe~ 

I jen:nych francuskleb, angielskit411 i belgii~ n:og~y były doczekać się niez:v:r~łlego wi1n& 
skich, ~ternowanych w Szwajcaryi. Głó- siema, gdyby przez porozl.lll1uenie się. i Att­
wny organ katolików szwaicarskich, lu- s.tro ~ Węgrami stworzyJy był~' $tr:.fę_ 1ut.ern­

. cern.eński „ Vaterlaud'\ twierdzi, iż nieu- sów swoich ua B~lkanae?· S!ow1anł'!z.eey~ 
I niknionym jest ujemn~' wpływ niepowo- nadad::ry!l!ty~a . mgdy . i;ie u1.na wladtt~. 
i dzenia l)tn·;vskiego na nastl'ói Szwajcarów Wfo~h-. _zao.fiaro_w~na VI ~oc-hom przęz Serblł 
1 \vzgledem Praucvi. przna:a.11 miała JUZ w sołnę zaląiek p~de>s 
i • "~ ~-~ nieprzyjaźni, a Ro$ya, o ile zdobycia Ko!ll!!tiin-
1 „„ . . 1 tynopoJa nie o-siągnie, będzie m~isiala prz~-
1 1Kurą~iknwe DHYOClOWH1ft. l Serbię pri.eó ku AidTya•tykowi. Wtedy Serb~; 
' · · ,-: ·· ·~ "" p · vj"'~ • ...,los1·a W k"'-<~u Gtll' ! H~Ma~H~~zt. 12 sierpma (T. wł.) -Ko~ -r.~więchauy rz. ":"n " . ł'. ~· •• "~ iła!ilą 
; respondent bukate~~tefrnkiego Universu~ t!łtl ui.zruiciy?, ~e nie .cz.UJ!B się l~ n · .6 ·• 
I 1u1.1 . donosi z R~y~ui iż gazety \Vłoskie \ :żeby -O,~jąó •. 1'::;m1w?1clwo ~gab;~e~~:J 
! zam.i;:ścUy na~tępującą _depeszę. !i: ~alonik: ! ,z~sie~ ki:<Js Je1:>o. ~a.Jlepsze chę'.: 1 ~e łh't1llł.. 

Koahcya czvm w Salonikach w1elk1e Pl"'ZY- b~ly tak złe przy'jęte ! zroz~ianę, .... ~.1' 
,7 • · •· • · • ··· . - d ' ·· · ';., ,-za.no je, j~ko iii>rQdn1ę przeciwko p~~Oll\ll 
.-:otow:anmi . el}ergi~znu:i . gr_o~a zona Je~1 W!:oeb. Wt-0cl!y musia?~~by dziś nietyilko W'/· 
„~::mcya l srodkl ż~w~ose.1owe: f\.:iglm • grać wojnę, lęcz -. i w jest bod&j uaj~let 
, l".1.~cya na ~i<zupełme~1e al!lumcy1. 1 ży- " _ Złlwrzeć ta:ki pokój który.by ~O(ll'!ił 
.vnosc1 dl.ił_ w~3sk Surra3la łozą cod~iEmnie 1 ~j nietylko · n~iewna,tn, le1!21 i wewn~Zlilk. 
do . 15 m1h~now frankow. . Żywnosć d!a . · · c ~;;ni -b • .. · .• f · .· 0 zu: ~ l!J~< 
·~rnJak Sa:n-a1la ~prowam;ana lest wyłą~nie 1 ró~UP?~ -~ ~ ę~ieez:r lęg :P · · _ , 
7. zagranicy. Z3wir;tość. ··• ~'·_---



. . 

.•J(ril nmqónth 
TeM:ps" dtOn<>Si, że .krol .~·ogóri!ki, 

ttózy bawił prrez ikiilka dni w Paryżu i .by! 
podejmowany .:Prz.ez Poinea.regll}, udal się na 
kont franCU!Ski w &aro.panfil., gdri:e :przeima­
wial po ro.syjeflru do żohtlerzy ro:syjsk:ieh ii. do­
~ im wta'Sil.n:ręcmie (ldznaezenia 'W10jsko­
we za W1a.100zność. P.o zwiedzeniu frontu król 
udal :się clio gl6wnej kwaitezy generam · Gou­
renda, któremu doręczy! najwyższe txlma­
'\\ZSnie -ozarnogórskie w po&ilaci. orderu. 

O pnsmarsz wojxk roxyjs~i&b przez Rumnnię. 
D·OllO'S.'l.a 7. BukaresZJi:u: 
Rząd r~y:fEM po~ znowu kroki, ai.0-

by uzyskać :zigodę rządu :r'UIDurńskiego na 
11rwm.8.l"S<Z wo.isk· r~Slki.cih :prze:z RumuDlię. 

Rosya m.asadnia siwoj.e żądanie tą olko­
łi;ezn.ością., że Rumunia, maniem gabinetu ipe­
tembUTSlkiego, zobow:i.ązana jes-t do O.brony 
traktatu buka;reszteńskiego, k!tóry zos.tal iła­
man.y Jll'ZeZ Bulgaryę. Po.zwalenie na ip:r:re­

marsz woósk nie jeS!l - j.ak twierdzi Rosy.a­
mi uczesil:Il:ictwem Rumunii· w: wojnie, a:ni 

· 'tlamaniem neUltralności. 

Ukaranie nfi:~w. greGłłłch. _ , 
Pisma :h".anicuski.e ·potępiają w baidro o­

&try sposó'b uikar.a.ruie pxzez sądy wojskowe 
greckie oficerów i wychowańców woj.sk-owei 
sz.kol'y gr.e~k:iej w Atenacli, · którzy ibrali u­
dziiaI: W narod<OW.O - fraoouskieh UQ'IO·czy.sto­
ściaich i mani:f.estaeyach :przed ambasadami 
;;.przymie:rzeńoow w drr.Nu 14 lipea. „Temps" 
powiada, ~ u:ka.Tan.ie onoorów grecki.eh 00'­
bylo się ibez wiedzy gaibmetu i li tylko na 
rozkaz swfa sztaoo gen-erałn.ego, Dusmanisa, 
lrtór.eg-0 n.ależaloby jaknajprędzej usunąć. 
Wojska sal<Omclcie p!O'winny wszeiząć -0.statecz.. 
nie decydująieą akcyę i nic illie powirnn.o im 
iawadzać ani :Il:iJc zagrażać. Mme ;:,fać ;ę to 
tylko wtedy, gdy ka.sta wojslrowa w U-re-cyi 
:przestanllie uprawiać politykę ll'a swoją w:l:a­
.imą rękę, politykę mpclnie odmienną .od tej, 
jaką bądź oo bądZ w innym jUIŻ duehu upra­
w.i.a ga;binet Zai:misa. Usunięcia Duismanisa 
powmn-0 od!być siię tero prędzej im bliżej stoi 
naród gr.ooki wobec history.czn<ych ~orów. 

· · Z 6recyi. 

O :ile można wierzyć zapew.oienfom pi­
Bma grecki-ego ,,Eth<0s", 11ra jedn.em z .ostat­
nich po.siedzeń polity;eznycll ~ się V .e-

mzeloo in.iezbyt :pochlebnie () dwócll. eztookatch 
gai!bnetu Zfilmisa, · () · IITlinistrze wójny; geneil.'a· 
iJ,e · KruJ.ar,isj,e i o ministrze . spraw wewD..~trz,.. 
nych. Venizeltós zaZllJ11:ezyl, że .obaj ci mini­
strow.ie są po:slusmi. podszeptom g.r.eekiego 
szitabu ge.neralneg-0 i IIlie :zachowują ścislej 
illentraiLno§ci i podczas o,'b.ecnej kampanii wy­
oo:rozej, co dlO ~ego dal m-0czyEl:e zapeW'Il'ie­
nia prezes ministrów Za:imi:s. 

W drugiej polowie .sierpnia zostaną po­
wo~ane pod boon 'Od:diiały r.ekrntów r002ind­
ka 1915-go I11Yku. 

W Atenach krążą pogloski, że p:ulkow:nik 
Metaxa, zastępca szefa srtaibu greilieg-0 poda 
się d.cr dymisyi, jako powód podają p-0WS"Zeeh­
nie Tómieę zarpiatrywiań p.omdędzy ndm -a sze­
fem sztabu g.en.era.luegio Dusmanisem. 

Ostatnio tologramv. 
. . 

Komunikat tnr&cki. 
K001~;p1>l, 8 sierpnia. - ·mówna 

kwatera donosi 11 sienpnia in. in., co nastę­
'.J.}U(je: 

Na froncie Ir.aikv niie wydarzyI:o się ;ni.re 
w.a:żnego. Część angiel'Skich sil zbrojnyicih, ldó­
re zaaitakowaly wo1ska nasze pod Nassirfoh 
(Emrat), mU'Siała irozpoeząć odlwrób, ip.(}.ZQsta­
wiając zaibityoo i ranny.eh. 

W Persyi wyparliśmy Ros.yan z icih sta­
nowisk na zacllód od Ka.llikaver. $ci-gany prnez 
nas ni€lprzyjaciel U1Cho<lzi z gros swyieh sil: 
7lbrojnyieh do EsS!lllhtbaidu na drodze z Hama-­
dain.u. Nasze. oddzlialy wołowe d0<tady do 
Raihma.dirubaidu. 

W oj:ska nasze wyparły niep1-z.rl.aiciela z 
wąwozu Elmis i oibsadzi:ły g-0. 

Na fronci·e ka11IkaBildm zaipawn.ililŚIIly so­
bie posłęp.y. wojsk naszych na :prawem skrzy­
dlle. 

Na p,otudnie od Ta.tuan, 10a zacl:l:odnim 
birzegu jeziora Wan, woj•s'ka nasze odrzuciły 
meprzyjaciela ku :północy. Ok-Oliea n.a póln-0c · 
nd Musz .aż do rz,e1ki Murat została oezy52ID'llo­
na. z nieprzyjaciela. 

W odieitrih.-u Og:imttu i na zacllód od Kighi 
wo.iska nieprzyijacielsk.ie cofają się w daJB.zpn 
eiągu. 

Co tQJDWiBdftj ą RUSYilBłB. 
Petersburg, 1f;!J sierpnia. - Wielki sztab 

generalny donosi 10 sierpnia wieczorem: 
Front .zaehotLni: Nwd Seretem w p.o'bliim. 

w.si N ester01Wee i Nosowee (7 klm. na polu­
dniowy - za-chód od Załościa) rozgrywają się 

zacięte wallrl. Na -Obsadzany przez nas las 
·Okofo wspomciaiJ.y:ch md.ejscowości Austrya1cy 
i Niemey skierowali caly szer.eg :ataków.· Do­
rtyehczas wz.i.ęto d·o :niiewoli 90 o[foel'ÓW i 1300 
żołnierzy. 

Wzdłuż drogi żelaznej Mmmsterzyska -
Niżmów woj:Ska nasze :posunęly się nieco na­
przód. 

Na wielu pu.P 1 
. -, przez Zło.tą Lipę prze-

:pni.wiliśmy się ... -...,,;;Il, poThieważ wszystkie 
mosty były wysa. zuJJ.~. 

Petersburg, 12 sierpnia. - Wielki sztab 
generalny d<0Il!O-"i 11 sierpnia po p-o!udniu: 

Front zaooodni: Nad Stoehocłem w oko­
licy LubieSiZÓW - Wólka Lubiemowska. -
Stobychwa - Zarzecze toczą się walki w dal~ 
szym ciągu. 

Nrid Seretem wojska nasze posuwają się 
naprzód. TaJIBe i tam toczą się zacięte wal­
ki. Nfoprzyjaeiel stawia zacięty opór i wy­
koeywa k001trataki. Pomimo wysilków nie­
przyjadela, zm.iel'zających do powstrzymania 
(lfenzywy naszej, dzieilne wojska generala 
Sa.eharowa przepędziły za p-0m-0cą następują­
cych :po sobie atakach ruieprzyjimie:la ze wsi 
i lasów na prawym brzegu rzeki i zawladnę-
ly p·anująeemi n:ad okolicą pasmami wzgórz. 
Obecnie toezą się walki na linii Triśeianiee 
- N esterowec. 

Bulli kawaleryi naszej atakowaly dwu­
łmotnie pieehotę nieprzyjacielską i za pomocą 
ponowny;ch ataków na skrzydłach przeciwko 
gęstym formacyom niemieckim powiodt<0 się 
im odrzucić je w zupelnym nieladzie, po­
wstrzymując w ten sp-osób atak. 

Dzielne wojska generała Ecka wzięły do 
filJiewoli w okolicy tej p.odczas walk od 4 do 

Załagodzenie zatargu. 
Londyn, 12 sierpruia. (T. wt). - „Times'' 

d-0nosi z Waszyngtonu pod datą 10 sierpnia: 
Prezydent Wilson przyjąl propozycyę Car­
ran:z.y, by zamianować wsipólną komisyę do 
ru.wiązania sprawy meksykańskiej. W pier­
wszej lin.ni rozważana będ:zile sprawa wyeo-;. 
fan.fa wojsk amerykańsldch. Następ.nie ko­
misya nbradować będzie na;d wewnętrznemi 
sprawami Meksyku. 

Sztokholm, 12 sie1ipnia. (T. wt). - Otrzy­
mane wreszcie mprawiedli1wienie ze strony 
Rosyi z· powodu „Syryi" i „Elby" za{!.owalnia 
Szwecyę jedynie polowi·cznie. Prasa .stwier­
dza co prawda z zadowoleniem, iż ukarano ko­
mendanta rosy;jskiej lodzi ;podwodnej, oburza 
się jednak wobe>e niezalatwionyeh jes2lcze do­
tyehczas spraw spornych o ok.ręty „W orms" i 
„Lissa bo-n". 

P~tnmt9zm irł~ndzł1t 
Dtiblm, 12 siei:ipnia. (T. wt). - Gaeli~ 

Lea:gue wyhrala na swego :prezesa na rok 
pirzy,sz.ly Johna Me. Neilla, k!tóry za udział w 
rewo1ucyi irlandzkiej zn.stał s..li:azany na doży­
wotnie więzienie. Przewo<"mfozą:cy, ks. kato­
lield, oznajmił, iQ: wybór Me. Neilła na stano­
wisko prezesa napelnia dumą zelJ.::anych. On 
sam wolałby podobnie, -jak Johne Neille, sie­
dzieć w v;ięz1eniu, niż być k.rólem Anglii. Ze­
branie pow:zięlo UJChwałę, któTej W)"Tażono żal 
z pow-0du strat, poniesionY'ch w poległych 
podczas rewolucyi, oraz podziw dila męstwa 
rewolucyoni:::.tów. 

Londyn, .1'2 sim;pnia. (T. wł.) - „Lloyds" 

[:!;'O sierpnia 268 ofic.erów i 13.000 szeregow­
ców. Prócz tego zabran-0 przeszło 1000 .ran­
nych Niemców i Austryaków. Do tego doli- ~ 
•czyć należy wzięty.ich do niewoli w dniu 10 
sierpnia nforanionych Niemców i Austrya­
ków: 2 oficerów sztab.owych, 104 <Oficerów i 
4872 żołnierzy. W edlug opowiadań ień.ców, 
straty przeciwnika są ciężkie. I 

donosi o zatopi.emu 'Parowca „N€Toburn" 
(3,554 ton) przez łódź podwodną. Zaginął ża­

. glowiec „Longdałe" (2.,000 ton). 

BB1hfililRH-H3H UIRD WB {Viedniu. 
Wiedeń, 12 sil'.lrpnia (T. wł.) - Na 

cześć kanclerza Rzeszy v. Bothmanna­
Holwega prezes ministrów hr. Stfir;rkh 
wydał dziś śniadanie, na które, prócz 
sekretarza stanu Jai:Ęowa i radcy lega­
cyjnego, hr. Zecha, zaproszeni zostali m. 
i: posłowie von Tschirschky i Boegen­
dortt, poseł bawarski, baron v. Tucher, 
poseł saski, hr. von Nostitz-Wallwitz, 
członkowie poselstwa niemieckiego, wspól­
ni ministrowie, prezes ministrów w~­
gierskich, hr. Tisza, i inni. 

Lomlyn, 12 sierpnia. (T. wl.). - „Lloyds" 
donosi z Barcelony, ie wfoski paro\Viec „Se­
bi:ustiano" został zatopiony przez łódź podwod­
ną w odłeg1ości 10 od przyląd~m · San Seba­
stian. Za!ogę uratowano. 

Sprzedaż tęysn · z3gho~nio·indviskicb. 
Kopenhaga, ::l2 sierpwia. (T. wł.). - Lands­

thing na wniosek pr.ezy<lem.ta postanowił ze­
brać się j•ako 'k<omisya do -0pra.cowania pro­
j.em o odstąpieniu Amery.ee wy.sp zachod­
ni.o - 'iindyjskieh. 

..-: 1~ ~~-~~~~~~ tatt"UISP · I . l gilares. ży.eia pan'll też· :ni.a iw6'lmę: jest je- I - Co pan tu widzisz? - rzekJ:, pokazu- l ru tak gwaiłtowIJJi.e, że omal nie spadłem do aerop anu. suze mniej wa.irte! Natomi11Sll: cihodi pan za ją.c mi pusvkę •od kowerw. wodiy. Pr.opeJ.ler .zawarczal, jak wści•ekJ:y. 
· . mną i słuchaj my.eh rozkazów. , ~ Nic nie widzę... A s.ik-0.da, bo mam 

1 
Ael'opłan l.eciai: illa rzlamanie kariku. Na 

To mówiąc r.ziuicil się na mnie, jak ja- I wJaśThie niedający się zaprzeczyć apetyt. I horyzonci.e ukazały się dymiące kominy krą-
Klęska Scherłoeka. Holmesa. strząb na niewinneg. o g-0!.ąłlika, i zanim zrozu- 1

1 

- Nic pan ID.ie widzii·sz?... A to, - cóż 1 fowników angielskich. .. 
Pewnego popcludnia, kiedy odlbywalem miałem, -0 co m'll chodii, w!Jloczyl mi w U'Sfa to takiego? - Deutschland!... Deutschlandt - ry-

siestę poobied:nią i staralem się przekonać zddęty przed chwilą fartuch, a wwieisicrne bla- , Patrzylem, jak cielę n:a :wrota. czaJ: detektyw, jak syrena okrętowa. 
mój żolądek, że nie tyiliko rihlebem ezi:orwiek galnie ręce spęta! ma:lemi kajdankami. - Nie widziJSz pan '°d'bfoia palca? Cllto- Holrrnes i f1ota angielska rzudlli się w po-
żyje, ale i wzniosłymi idealami, nagle cicho - Nie próbll\l się pan bronić i prowadź I wiieik, który to mial w :r:ęku, jest średniego ścig za znikaiącym nam z oczu ksztaltem, któ­
-Ottworzyly się d:l"Zlwicmri 00 pieca _ i ukazala mię do swego aeroplanu. wzmstu, -0tyily, prawdopoctoib-ruie j:asny blon- ry wydal mi się początkowo wylegującym się 
się w nfoh koścista pięść, L..ubrojona bra'llD.in.- P.o chwili tUDko,tai jW; ptropeller - i ibied· j dyn, gdyiż bruneci mają przeważnie palce na fala0h delfinem. 
giem. !D.Y m&j latawiec !razem ze S1Woim llliesrezę- . dłlliisze, kiofoist.e. Musi być bardzo silny, o Detektyw znowu pogrąiżyl siatkę w tcrni ..• 

Zerwałem się na równe nogi i z wrodzo- snyrrn pilotem znajd0<wa1 się na las.ce i nie-
1 

ezem świadca.ą wgłębienia w bocznych ścia- Ryk wiściel:Jo,ści wydari mu s'ię z gardła: w 
nem męstwem rzucnem ku drzwiom, wi-0dą- lasce najstraszliwszego na świecie czfowieika. nach puszki, powstałe -0d ściśnięcia jej w <llo- oku sieci utkwil: pokaź::.J.y kawal ... kauczuku! 
cym do przooipokoju, gdy pow.strzymal mię - Gdzie jedzfomy? - 28.!pytalem po- rui podczas otwierania. - Prędzej, ;prędzej! - wolal na moją 
energiczny o'krzyJr, rzucony w języku a:ngiel- lmrnile, gdy Scherlock Hołm.es wyijąi mi IJ:a- Mogę :nawet p-owiedzieć .Mlka slów 0 je- dycha\Viczną szkapę :p.ometrzną i oszalałe z 
sikim: reszcie z rozwa.rtej jamy ustneij cztery tokcie go charakterze; P~~a -0twi~rana b~ła :przy g.niewu krąiowniki. 

- Ani !kroku dalejl. •. Bo strzelę!... kwadrratowe jaskrawego samodzialu. pomocy grU!b.eg.o krotkii~g~ n01Za, w ktory ude- I oto p.o chw:Eli byliiśmy już nad ucieka-
- Jak mamę kocham, będę grzeczny!... Detektyw, który pykał jurź 1spok<0jlllie swo- :zano mtliotkiem. Nae1ęc:a są regularn~, w jącą łodzią po.dwo<CJ..ną. 

Niech pan bandyta schowa ten insitrurrrrenitl... ją ik:rótką fajec.zikę warikn~ przez zęlby. Jed:n.akowy.cb. odstępach Jed.no od drugi,ego. Scherlock pochwy;cil bombę i z rozm.a.-
To mówiąc, wyijąllem pmty pugilares i · - Baltimorat'... • · Świadczy to 0 syistematy·czno:ści maryna-rza. chem r,zucil ją na wroga. 

tombakowy zegarek, aby ułatwić zadanie nie- - A p-0 co my tam j·edziemy? - odwa- Później po~w.afon.o w~ek·o noż~m. Przy n~ie- Rovlegl się pieki.el<D.y trzask i mniemana 
spodziewanemu gościowi... żylem się dać sikr-0mny wyraz mojej piekącej 1:wa?z:e nóz ~ękl!by rneza~odm?, weig-0 mre- „D.eutschland" przewróciła się d-0 góry brzu-

. Ale ku mojemu najwyższemu zdiumieniu ciekawości. li!bysmy d-o:wód w mocnej skaz~e na Masze. cherrn. 
z piooa· wys:zila :m!oda, różowa wieśniac2lka z Scher1oek Holmes s.pojrzal na mnie; jak Ska~y tej_ ni~·a -:- stąd. prosty wniorse~ 0 . 0- Holmes zas!o<D.il oczy ręlrnmi i roz;plakaJ: 
koszem jaj' w ręku. ByI:a tak apetycw.a, że za- Sfiln.ks .egips.k;i ;na arugielskiego turystę w kl:a- str-0:zności otwiera.Jąc_ego. .z~:toga ~ru:s~ II11e~ się, jak dzieeko... Poznał podwodną lód:ź 
pomniawszy o obowiązkach · solid:nego oj'ca cia!Sty;ch pantalona,eh. dostat~czny za~asy zywnoscn, ~J-:Z 1r::a~ze~ I angielską, c.zatującą na niemieckiego kapita-
rodz.iiny, zbliżyłam się do niej i uszezypnąlem Zamilldem, slwnfun.dowany. ot~arcia. ~uszki dokon~-0by spiesz;D:lJelJ, a 1· na Nemo. 
ją w policzek. P-0 cllwili ;p.od stopami zamajaczyły mi więe mmeJ systematy.cmie. 

- Bez tych blazeństw! - odezwał się urysy po:rtu BTemeń<Elki.1eg-0, .a ;następnie za- 'I Zdumiony przeThikliwnścią Holmesa, slu- ' K.iedy :,:Da<c~irśmy. już d
0

o Eu:.Opy, ~śmi~ 
twarly głos męski, :również w języku Szeks- szumialy zielone fale Atlantyku. chalem z otwartemi ustaini. I rnem się zapJ-iać zrozpacwnego detektywa: 

· pira. Scherl-Ock Rolmes wydąl mapę i przyglą- I - A ten TIJiedopa:JJeik cygara - j:a:kże jest _ Mial: mi .pan wyjaśnić tajemnicę dziu-
Obejnalem się dookoła, ale prócz mnie dal jej się uważnie. wymow.nyt... Ko.niee nie zgry1ziony, przeto rawego kalosza. 

i nad-0bnej Kasi ~ Jagusi w pokoju nie by- - Lądować! - rzuc:il krótki rozka:z. I palacz mlllSi mieć cyrgarniczikę; obcięty równo, Scher1oek s.pojrzal na mnie bolesnemi -0-
lo nikogo. - Ależ przecie jesteśmy nad oceanem! I staraDillie -'- przeto posiada równowagę i czyma: 

Wyznam otwa:reie, ze nie lubię tajemni- - Ląd-ować! spokój ducha. Niedo.palek jest duży - co - To j1est kałasz angielski, po.znalem po 
czycib. d111ehów. Eusapia Paladino nie II1iałaby Nie sprzeczałem się dfużej. I świiadezy o do:br.ostanie zaif.ogri. .stemplu iaibrycznym.. 
ze J;l'.lnie żadnej pociechy. Aeroplan opuszczał się .zwolna, jak me- 1· - A dziurawy kalosz? - A gdzież je:g-0 wlaści-ci.el? 

· Paczui:em, re resztki włosów na lysilllie wa, spwg.nion:a kąpieli. Sch@lock Holmes skrzywil się nj.ezna- _ Gdzież;by miał być?... w żolądik:u re-
stanęly mi jak kolce jeżozwierza, a nogi za- Gdy .od ;po:wierZJehni m-0;rekiej dzi•efily l eznie, ale natyehmiast przybwl tryumfujący kina. 
trzęsły się tak silnie, że aż utworzyły dwie li- nas jakieś dwa metry, d!etektyw opuścil w wyraz twanzy. I t-0 mówiąc, wyjąl szpryczkę Prawatza­
nie wężowe. glębinę małą siatkę, tak rz;wailą p.od.Tywkę. - Ten kalosz to tajemnica, o któnej pa- i dla uspDkojeruia wvbUJ:z.ony.ch nerwów 

Kasia czy Jagusia patrzyla ;na mnie z u.- Wyciąi,,o;n,ąI ją p.a chwili: w siat.ee tkwil nie- nu tymczasem nic powiedzieć nie mogę. Ale w.strzyknął sobie podwójną dawtkę kokainy. 
śmieehem - i nagle zaezęla najspokojniej dopaleik cygara. oto Baltimora! - za,wolal: radośnie, zmienia-
odipinać spódnicę. Zanim jednak 7Jdążylem zo- - Zwycięstwo!... Tędy mmieli prze- jąe temat rozmowy. . 
ryootować się w sytuacyi, piękna wieśniaczka jeiżdlż.ać; PochwycM: łunietę - i ;nagle twaTz mu 
szy.bkim ruchem Tęki zerwała z głowy -plo:wą - Kto taki? Zibla{Ra, ry<Sy się wydlU!Żyly. 
pe:r.uikę - a ja padlem na twarz, jak Pięta- - Jeszcze pan nic nie rommie? Któir - Gdzież, do dyahła, podziała się 
szek przed Rabinzonem Kruzoe... iłly? .•. „neutschland". „Deutsehlandf'? ... 

Bo oto ni mlliej, ni więcej - tylko zna- - Ach!... Tu cię boli! - I>omyiślalero, 

1 

I nim zdąży1em zoryentować się w sy-
la:Jeim. się w obliczu groźnego d.etektywa, U· zrozumiawszy inltencye genialneg-0 detek!ty- tuacy;i, ryknąl, j~k z,raniony baw.oł: 
w1eczmonego :przez Conan- Doyle'al wa. .· - ·Zawracać!... 

- Mister Holmes! - zawolaJ.em glosem Poilecieli.Śmy dalej. . I U!SlucbaJ:em rouazu. 
tak pelnym wyrazu, jakbym nagle zmieni!' się .· Zail1im dotarliśmy d.o Baltimory, Holmes '! .Przez kdlka minut ledeliśmy w e.al:k:owi· 

w Orfeusza, wzru.szającego skaly, -. mister I wy;t.ow:·i·l . .z m .. o.rza·. ·.. cal.·y . sz. ereg prz. edm:iotów tero mil&.en. iu: Viryraz twarzy detekty)va nie 
Holmes, weź wszystko, lecz daruj mi życie! najrórżnorodriiejs:reigo l.liŻyi!ku. Była tam pusz- ! zachęcał zgola d-0 rozmowy. 

. Znakomity detektyw maich'.ląl pogardli- ka od kolllSe.:i;;w, główka ś1edzi-0wa, dizim"awy j Ale oto - na jaikiś kilometr prrzed nami 
wie ręką. kalosz, pudełko od za.palek, .wr~oie gi!ąJb ka- I - z morza wy•:mnęfo się co~, jak grzbiet del-

- Schowaj pan te swoje skhrby, rre1cl, I puśeiany. D.etekty;w z ka.idą oową zdobyczą i fina. 
;patrząre z iObrz~dzeni-em, na mój zegarek i pu- wpadał w emaz lepszy humor. · i Sch.erlock Holmes odepd~n~l mi~ ·od s~e-

A „Deutschfa.nd" tymczasem wioz:1:a do 
Bremy zloto, Thi:kieł i 1rnuczuk. 

Otyly, średniego W!Ziostu bl-Ondyn otwie­
ral: krófldm noiem puszkę z km1serwami i 
mówil do towar.zysza: 

- Wyobrażam sobie, c.o powie poczciwy 
John Bull, gdy się dowie o na<Sz~lll p-0wrocie ... 
Ale tymczasem - za<bierzemy się do obiadu, 
kolego! 

I wyjąwszy ni1edopalek .cygara z burszty­
nowej cygarnicy, rzucil g.o do automatycznej 
popie1niC1?,ki, która obróciwszy slię na ooi, od­
dala go falom oceanu. · 

Fanta.z;r, Lotnfokt .. 
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D z i ś: Hipolita i Kassyana. 
J ut ro: Euzebiusza K. fi;I. 

Wsehód slońca o godz. 5 m. SS. 
Zachód o godz. 8 m. 30. 

Rocznice. 

Dnia 13 r. 1831. General Jan Zygmunt Skrzy­
necki, niestety za późno, zostaje 
usunięty z dowództwa naczel­

. 
" 

nego. 
1871. Adolfa Thiersa wybrano prezy­

dentem Rzeczypospolitej Fran-
CUBkiej. 

Nowy sklei:p komitetowy. 
Pr·ojektowane jest Dtwarcie jes?Jcze jed­

nego sklepu komitetu l'Ozdzialu chleba i mą­
ki - w dzielnicy pól:.nocnej naszego miasta. 

Orka. 
Włościanie w okolicach Łodzi -0trzymali 

za p·ośrednictwem wójtów nakaz zorarnia 
gruntów, leżącyeh od!ogi·em, przysposa:biając 
je tym sprmiobem pod zasiew żyta. Nie sto­
sujący się do rozporządzenia będą surovrn u­
karani. 

Ze szkolnictwa. 
Zarząd cywilny w Warszawie nadesłał dd' 

Łodzi, dla szkól elementarny@ znaczną ilość 
książek ru:b:cykowanych dla prowadzenia sta­
tystyk i sprawozrtań. Książki te sporządzone 
są w dwóch językach. Podzialem k~iążek 
zajiil1ie się nie1bawem wydzial szkoł.ny. 

Z Radogoskieg-0 Tow. poż.-oszczę-dn. 

Wczoraj pod przewodnictwem p. Szym­
borowski~-0 odbyło się ogólne zehrauie re­
prezentan'l.'f)w Tow. Przeczytano sprawozdanie 
Towarzystwa za r. 1914 i 1915. Z prrzeczytane­
go protokółu komisyi re"'izyjnej okazuje się, 
że w ksiąź.kacih handlowych stwierdzono po­
ważne różnice, które powstaly w cią.gu sze:'.'e­
gu lat paprzednich i obecnie ujawnione zo­
stały. Fakt ten tlomaczy się iem, że byly p:re­
zes towarzystwa Jan Makiewicz, oraz byly 
dyreldor Tytus Witkowski, . dopoozezali się 
nadużyć, ktfue starali się przez blędne księ­
gowanie ukrywać, jak rówP-.ież i PTzez niedba­
le prowadzenie ksiąg w lafa.eh ubieg.l:ych. 

Wycioorlm. 

Dnia !t-go- b. m. '\>ia Alekilandrów Łęczycki po­
wrócila do Łodzi ·wycieczka miejscowego oddziału 
polsk. Tow. krajozn., która 1-go ]J. m. wyruszyia 
na jeziora Kujawskie. Uczestnicy wyeieczki z pre­
zesem oddzialu, p. Janem Czeraszkiff1Yiczem, oraz 
kierownikiem sekcyj. wycieczkowej, p. Konrad.em 
Fiedlerem, - wyruszyli przez Zgierz, OzorkóY., 
Leśmierz, gdzie Z"l\iedzili cu...TI-ownię, do Łęczycy. 
Po zwiedzeniu Tumu i kościoła tumskiego, piękne­
go pomnika architektury w. XII (romańska bazy­
lika), - wycieczka pr~e~zla przez caly szereg pię­
knie zagospodarov.."ll.nyŁ11 majątków ziemi kutnow­
skiej, dążąc do Chodcza na ziemi kujawskiej. 

Od tego pu.nik-tu, wl:aściwego celu ·wycieczki, 
rozpoczyna się zwie<lzanie ca!ego łańcucha chara­
kterystycznych jezior strumieniowych, które zajęły 
k-0ryta starodavmych rzek (lodowcowych), np. n:c­
szej Prawisly, - a więc jezior Chodeckiego i 
Kromszewfckiego, Lubienieckiego, Szczytnowsli:ic­
go, Borzymowskiego i Krakowskiego, nakoniec 
Przedeckiego. Obok jezior i przepięknych krajo­
brazów uczestnicy wycieczki zwiedzają krochmal­
nię udziałową w Borzymiu, Ii-0wą piękną cukrow­
nię w Choceniu, oraz zapoznają się z innemi in­
stytucyami, powstałemi na zasadach kooperatywy. 
świadczącemi o zdrowej organizacyi gospodarczej 
ziemiaństwa pow. wloclawskiego. 

Od Szczytna przez Przedecz, Kl:oda·wę, Glębo­

kie, Chelmno. Dębie skierowala się wycieczka do 
Uniejowa, gdzie z\viedzono stary kościól, - dawną 

kolegiatę, oraz b. zamek arcybiskupi i piękny park 
przy nim. Z Uniejowa przez Pcddębice i Alehan­
dró\Y '.vycieczka stanęla po dz~ewięciu dniach w 
Lodzi. 

Ogółem w obyd'c:ie strony 1vycieczkowicze zro­
bili przesz.Io 250 wiorst, z czego 160 wiorst pie­
szo, resztę końmi i tramwajami. l\Iateryal zebra­
ny na wycieczce pcs!uży za temd do po;:;r:dane1': 
krajoznawczych. 

Z kasy chorych :przy fal;ry;,rn Poznańskiego. 
Na czwartko\Yem posiedzeniu za.rządu 

kasy chorych P'rzy fabryce Tow. Akc. I. IL 
P.oz,nańskiego postanowiono sporządzić spra­
wozdanie z działalnofoi kasy w_ czas wojny, 
-obe-c.nie licz.ba czlonkóvf kasy chorych zredu­
kcwaną zostB_1a do 5 tysięcy czlonków; prze­
wodniczącym zarządu }est p. Józef Walczyń­
ski. Zarząd kasy ,,..,-yplaca obecnie tylko za­
pomogi pogr:rnbowe, ponieważ pomoc lekar­
ską rnbotnicy otrzymują z Delega-cyi uies·ienia 
pomocy biednym. 

Ze szpitala i:m. Konstadta. 
Szpital ten, przeznaczony początkowo dla 

dzie-ci, użyty zostal na szp.:tal cl1a chorych za­
ikaźuy.ch. U:r.z~dzono w nim 4 baraki Deckera. 

tak, że obe·cnie obejmuje on 7 pawilonów, w 
których mieści się ogółem 400 lóżek. W roz­
mieszczeniu chorych zwl'ócon,o uwagę na to, 
by poszczególne katego:ry·e chorób byly od­
dzielnie grupowane. 

Szpital dla więźniów. 
Jak się dv\\iadujemy, wkrótce będzie u,. 

rządzony w Łodzi specyalny szpital dla wię­
zlllow. Pierw.omie proponowano urządzić w 
istniejących szpitalach miejskich specyalne 
oddzia1y dla więźniów, z wielu względów j€d­
nak o1::aza1o się to niedogodne. 

„Strzecha robotnicza". 
Zarząd tej instytueyi robotnfozej rozwija 

szeroką działalność vświatową, kładąc szeze­
gófily nacisk na celową organiraeyę kursów 
popularnych. świeżo wynajęty lokal umofili­
wia zwięk.szeme liczby sl:uchaczy do 1800, d!la 
oświecania których zaangwżowano nowe sily 
pedagogiczne. 

z IV To-w. poi. - osy;ezęibmfororwego. 
Zarząd IV łódzkiego Towarzystwa poiyczko­

wo - oszczędnościowego zwołuje ogólne zebranie 
pelnomocników Towarzystwa na dzień 17-go sier­
pnia, o godz. 5-ej po południu, w lokalu Stowarzy­
szenia majstrów fabrycznych, Nowy Rynek Nr. 6. 

W razie nie-przybycia dostatecznej ilości pel­
nomocników, zeb:ranie w drugim terminie odbę­
dzie się bez względu na liczbę uczestników tegoż 
dnia o godz. 6-ej po południu w tymże lokalu. 

Z Tow. „Ostatnia IHlsługa". 
Prezydyu..rn połicyi zezw.olilo żyd. Tow. 

„Ostatnia posługa" wydawać upoważnionym 
członkom legiitymaeye, uprawniające d>0 . od­
wiedzania osó:b, uleglych nieszczęśliwym wy­
padkom, w szpitalaeh, k-0stnic eh i t. p. 

O teatr polski. 
Sprawa dzieTiiawy te.atm polskiego na 

przyszły $ez,o•n zimowy ma być ostatecznie 
rozstrzygniętą n:a wtorkowem p-osiedzell!i.u 
polskiego Tow. teatralnego. Jak zapewniają 
nas d'()brze poinformowani, będzie to j·eno 
czcza formalność, albowiem z góry już i po­
wsze·chniB "Wiadomo, że teatr oddany zostanie 
p. Szefer.owi, 1.-tóry prowadziil ten teatr w se­
zoille u:bieglym. 

B:mefis Łódzkiej Orkiestry Symfo.nfozn~j. 

Benefis Ł. O. S. odbędzie się w środę, d. 16 
b. m. w Heleno.wie. 

Orkiestrę (powiększoną) poprowadzi· Zdzislaw 
Birnbaum. Pun.ktem k-ulminacyjnym progra:mu bę­
dzie VI symfonia Czajkowskiego. 

Bp.: i\1. Chwat i St Kort odegrają utwory so­
lowe z towarzyszeniem orkiestry. Bilety wcześniej 
nabywań można u Friedberga i Koca, Piotrkowska 
90. Jako inowacyę wprowadzono miejsca numero­
wane przed muszlą, które za doplatą otrzymywać 
można tamże. 

Początek koncertu punktualnie o godz. 7 % 
wieczorem. 

Pn:emyea.ni~ żyta. 

Za miłowane przemycanie do miasta 4 centna­
rów żyta v..·lościanin, Stanisław Włodarczyk z Bę­
dowy w gill. Dr.lików zos.tal skazany na 400 mar. 
grzyv,ien lub 80 dni >-dęzienia. żyto skonfiskow·a­
ly władze okręgu łęczyckiego. 

Krafzieze. 
Skradziono w domu przy ulicy Targowej 4, 

u :\fajera Rzepkowicza ubrania i przedmioty, war­
tości 300 rb. 

Z mieszkanią Sali Paranowicz przy ul. Piotr­
kowskiej 209, skradziono różne rzeczy, wartośc.i 
100 rb. Pe.ni P. zamiesib."Uje ubec.nie na letnisku. 

"' 
Z Czarnocina. 

W dniu 1 sierpnia sta:rani·em czarn(){;iń­
skiej mieiscowej Rady opieJruńczej we w.si 
Czarnocin pod Tuszynem otwarte zostały dwie 
oeihrnny dla przychodząeyeh dzieci. Po uro­
czystem nabożeństwie prohoszcz parafii Czar­
nocin i prezes m1ej8'cowej Rady opiekuńczej 
ks. Franciszek Wtorkiewicz, w obecności 
członkfrw- R;:;,dy npiekuńczej, Uumnie zeb.ra­
nego ludu i dzieci, d.okonal poświęcenia lo­
kalów, przeznaczonych na Qchl·onk.rl, :poczem 
przemawiali ks. Wtorkiewicz i p. Stefan Gro­
blewski, podnosząc kulturalne i s:polec:zne 
znaczenie o~hr-onek, zaehęe.ając gorąoo do 
otwierania w pozostałych wsiach tak ważnych 
w życiu naszem placówek oś'fiiatowy-ch i na­
wolując do jedności i wspóln·ej p:ra-cy nad wy­
pler;ianiem demncty i analiabetyzmu. M:iel­
sco-<.va Ratla projektuje otwarcie w parafii 
Czarnocin przyi.ulku-oc.hronki dla dzieci łódz­
kich robotników, oraz trzeeh ochronek dla 
mieiscowe'j ludności. Uroczysty nastrój, panu­
jący podczas tego akh1, stanowi za•powiedZ, że 
miejscO\\'J lud z.r.ozumiat należycie podniosły 
cel 1-.- szerzeniu oślłliaty. 

PonsxL 

W dn. 1 sierpnia 1914 roku dowódca konsy­
stujących we \\'l:oc!awku w-0jsk rosyjsh-i.eh wezwar 
do siebie ówczesnego naczelnika Straży i -Ozrutj.;. 

mil: mu, że nazajutrz wojsk-o i wladze policyjne 
opuszczają miasto. U~anie porządku w mie­
ście i czuwanie nad życiem i mieniem mieszkań­
ców pov.ierzyl on Vl!oclawskiej Straży Ogniowej, 
jako korporacyi największej i najlepiej zorganizo­
V>anej. 

W nocy z d. 1 na 2 sienpnia, po pierwszym 
wybuchu na sfacyi kolejowej, syrena wezwała $[o' 
pracy obywatelskiej straż naszą. Nadspodziewanie 
szybko stanęly szeregi w pełnych kompletach przed 
remizą. 

Przy huku wybur;hów dynamitowych naczelnik 
wys.l:al oddzialy na ważniejsze posterunki. Pier­
wszemu oddano w opiekę okolicę nad Wisłą- i pa­
lae Biskupa, jako części miasta zagrożonej wysa­
dzaniem mostu na Wiśle. Drugi zająl się wypu­
szczaniem wódki ze sldadu monopolowego. Trzeci 
i c:zwarty zajęly budynki rządowe i posterunki na 
ulicach miasta. 

Nad ranem wojska rosyjikie opu..,4eily miasto. 
Wysadzono most pontonowy na Wiśle. 

Zaledwie uciehly w-.rbuchy, gdy zapalily się 

koszary huzarskie i straż musiała podążyć za mia­
sto dla umiejswwienia tego pożaru. 

Jedyną wladzą powstałą w mieście byla za­
tem Straż Ogniowa. Starszyzna straży, przewidując 
ogrom pracy i odpowiedzialności, jakie wyjątkowe 
chwile i okoliczności wkladaly na barki straży, za­
prosiła do wspólnej pracy grono inteligeneyi. 

Zaczęly się liczne kradzieże na przedmie­
ściaeh. Koniecznem okazało się natychmiastowe 
sformowanie Sądu przy Straży Ogniowej. 

Pierwszy Sąd &>anowili ezl'onk0:wie Sztab-u. 
Potem po\V-stala dodatkowa instancya w :formie 
Sądu Obywatelskie.go. Sprawy mniejsze zalatwial 
sam Sztab. Kwestye bardziej skomplikowane od­
syłano do Sądu Obywatelskiego, który odbywał swe · 
posiedzenia w sali strażacltiej. 

7-go sierpnia rankiem przy;byla do Wloclawka 
pierwsza zaloga niemiecka i objęla. miasto w po­
siadanie. 

Vv1:adze wojsk-0we niemieckie odniosly się z 
ca!em zaufaniem do straży, pozostawiając jej rolę 
opieh.'lll!ki miasta. ffiatwilo fa bardzl) robotę w no­
wych warunkach, chociaż powiększało pracę, po­
wodowaną przez liczne polecenia natury czysto 
wojskowej, wydawane przez wladze niemieckie. 
.Między innemi polecono Straży ·wydawanie prze­
pustek na wyjazd z miasta osób cy"ilnyeh i wy­
wóz różnych przedmiotów. 

21 sierpnia wojska niemieckie opuścily WJ:o­
clawek. Pożar resztek mostu pontonowego, zni­
szczenie wsz.elkich łodzi na Wiś!€, a głównie Ql­
b.rzymi pożar składu na.i'"ty Braci Nobel, zapamię,­
ti.<ją chyba na długo współcześni mieszkańcy WJ:o­
clawka. 

23 sierpnia weszly do Wloclawka wojska ro­
syjskie i przebywaly w mie...~ie do dnia 20 wrze­
śnia. 

Podczas pobytu wojsk rosyjskich Straż nasza 
wzięla się do uruchomienia poezty obywatelskiej, 
tak gwałtownie potrzebnej dla całej okolicy. Prze­
dewszystkiem szlo o przewożenie listów do Kutna, 
skąd jeszcze odchodziły pociągi do Warszawy. 
Zjazd mrganizacyjny ·poczty odbyl się w Lubieniu 
przy wspótudziale okolicznyeh Straży Ogniowych i 
obywateli ziemskich. W \\'l:oolawku ustanowiono 
centralę pocztową. Poczta miała być przesylaną z 
miasta do miasta w umówionych godzinach, stara­
niem Straży ogniowej i pod jej opieką. 

Marka pocztowa, zaakceptowana przez wła­
dzę. miala herb Kujaw i znak Czerwonego Krzy­
ża. Dochód czysty mial być obrócony na cele nie­
sienia pomocy rannym. Poczta mogla tylk{} fun­
keyonować w czasie względnego spokoju w okoli­
cy. Z chwilą rozpoczęcia większych ruchów woj­
skowych i bitew musi.fila zawiesić swą dzialalnośe. 

. 21 września po bitwie pod Wl:oclawikiem woj-
1 ska niemieckie ponownie weszły do miasta i pozo­

stawaly do listopada. 

Dnia 6 listopada wojska niemieckie opuściły 

Wloclawek. Wysadzanie mostów na· Zglowiączce i 
ko-munikacyi kolejowej, znmszalo Straż do wytężo­
nej pracy w celu utrzymania la<lu i porządku. 

W niedzielę d. 7 listopada wes:nla kawalerya 
rosyjska do miasta, ale pobyt jej trwal tylko 5 dni 
W czwartek d. 11 listopada 1914 r. rozpoc.zęla się 
wielka bitwa pod WJ:oelawkiem, zwycięska dla 
wojsk niemieekieh. 

W alki rozgrywaly się potl samem miastem i 
na ulicach Zazamcza. Kiedy każdy obywatel szu­
kał schronienia w domu, strażacy pod gradem kul 
musieli pelnić slużbę obywatelską, jak udzielanie 
pomocy lżej rannym. zwożenie ciężej rannych z 
placu boju do szpitala, a niezależnie od tego je­
szcze_ pilnować miasta i lh"'Pa.kajać mieszkańeów o­
garniętych paniką. 

Dnia 12-go listopada wojska niemieckie westly 
do Wloclawb. Nazajutrz po Mtwie Straż za.jętą 
byla grzebaniem umarlych na placu boju przez 
dwa dni. 

Zaraz po fyoh bitwaoh uruchomfono we Wło­
cławku wielki szpital dla. rannycl:!. Straż nasza 
przyjmuje znów na swe barki eięl;ką służbę sani­

Ze brn.nie Straży_ - Sprawozdanie z działalności fa:rną. Stale posterunki, ciągle przenoszenie ran-
za czas od 1/I - 1914 r. do 1/I - 1916 r. nyeh do szpitala i rekonwalescentów na stacyę 

OC.bylo 'się tu pierwsze od wybuchu wojny kolejową, dostawa niezliczonych ilości potrzebnych 
materyaiów i t. p. iunkcye kosztowaly nie ma!o 

\Yalne posiedzenie członków miejscowej Straży o-
energii i wytrwania. 

gn.io;Yej ochotniczej, na którem rozpatrzono spra-
woz>ianl e z dz.i.alaln-Jści tejże straży za ez.as od 1/I- Pxzes7lo rok trwala ta praca obywatelska. 
14 r. do 1/I r. b. Srbb pelnil swe obowiąiki. honorowo. Najbiedniej-

Oto streszczenie tego sprawozdania: si tylko szeregowcy otrzymywali ckobne zapomo-
W okresie sprawozdawczym Straży ściśle po- gi, kt-Ore im mtledwie starczały na życie. 

faroi!r:zr rr.ynność byla niewielką. .Ale wojna na- ! 
loż.yla Ila barki tej korl_)O:raeyi inne ooowiązki. ~ 

Z Konina. 
(Korespo.ndeneya wlasua „GOO.z. 

Handel. - .Rege.stracya strat. ~ Elektrownia,' _ 
Echa. kwesty.-Komitet- bil>lioteezny.-Pogloski. _ 

zniwa.. - Ki>leika podmiejska. 

Z chwi:lą WJihm;.lm wo}ny han.del w na. 
szem mieście ulegl · przemianie. O ile daw„ 
niej mial on charakter czysto lokalny, o tyle 
teraz ro;;sz,erzyl się waeznie, a to dvięki po. 
dróźującym kupcom z Łodzi, Warszawy itd. · 

R. Q. powoJala c1o eyeia komisyę rege. 
stracyi strat, na czele której stoją między inę 
nymi obywatele :pp.: Rejmond, Opas i Sikioi:· 
ski. 

Powszeehne T.ow. Elekf,·-· 0 zne z P.ozna. 
nia, na :rll!i.ejscu b. szopy stra:!.<d.:kiej i zarazem 
sali teatralnej wzniosi-0 elektrownię, zatem 
miasto nasze, -oraz zaklady p:rzemysbowe uzy. 
skają eilektyrezność. 

Urządzony tu swego .czasu na cele filan. 
łropijne .kwiatek dal 1000 rb. dochodu. Jak 
oo K.onin - suma z.naczna. 

Utwo:rzyl się KOllilitei: biibliotec:z.ny, który 
r-0zcaągnie piecze nad prowadzoną prywatnie 
biblioteką, powstałą w tak zw. okresie wol. 
ności-owvm. 

Zapooziczony gmach b. powiatu został od· 
restam.owany. 

SpJaw na Warcie jest nader ooywioo.y. 
Od rana do w1eczora plyną krypy, tratwy j 
barki. Wedlug krąiżącyeh pogfosek ma być 
zaprowadzony ruch statków os01bowych. Są· 
dzimy jertnak, że jest to niemoiżliwe, gdyż od' 
25 lat, t. j. {)d ezasu zawi.eszenia komunika­
eyi wodnej, koryto rzeki zostało silnie zamu,. 
fone, przeto musian{)lby :prredewszystldem 
prooprowadzić reguilacyę rzeki, ~o p.ooiągnę-­
loby zna,cz..n.e koszta. 

Urodzaje w .okolicach oobre. żniwa iuż 
na uiko:ńerendu. 

Duią uslugę ludnooei wyrzą<lza odileigl~ 
o wiorstę od miasta kolejika podjazdowa, któ­
ra między innemi za>0patruj.e Konin w opal 

Zresztą nie nie mamy do doniesiooiia 

:Wjga. 

Z Częsłochowv. 
Korespondencya własna „Godz. Pol." • 

Z R. O. m. Częstoohowy. - N1twe ochrony. - Jl'i. 
na.lł3e miasta. - Eeha dnia kwiatka. - Na.pad. -

Nagroda. za ujęci~ bandyty. 

Rada Opielrnńcza m. Częstochowy zajęła 
się sprawą wyiywienia biednaj chiiaiwy. W; 
tym ter! celu zaprojektowano u:twonenie sipe­
eyalnej kuchni <lila dzieci.; w której <hiatwa 
spożywać bęcme obiady na miejs.eu. 

RO. miejscow!l w cią.g;u cuu;u,lf!ł():ijp> 
ca do 5 b. m. w 6'kuclrnia.ch ~ og-ólem 
~biadów 33,615, z której to lieroy na kuclmię 
n:r. 1 (ludową) ~a& 9,190, nr. 2 (iud.).-
9,337, nr. 3 (dła mt.) 2,096, Il:T. 4 (lud.)-'ffiS. 
Nadmienić tu wypada, iż li.czba wydawan,yeh 
obiadów w kuchniach Doraźnej ipomoey st.ale 
się zmniejsza. 

Zapomóg w g-Oi'tówce wydano w ciągu te­
go czasu 311 !todzinom na ogótlną stllDlę 1,855 
rb. 90 kop.· 

Dziafalność Rady -opiekuńc:wj powliam 
często.chowskiego przejawila się w pierwsze} 
linii w pokryciu powiatu gęstą siecią ooh:ron. 
Dotychczas zalożono dwanaście ochron (z któ­
rych 11 jest jed!n'()oddziafowych - jedna zaś 
dwuoddzialowa), w następu>jącycll miejscowo­
ściach: Dąbr-0wa, gm. Panki (1 oddz.), Tm­
skolasy (1 od.dz.), Panki (1 odd'Z.), Wyczerp~ 
górne (1 odic17..), Wyczerrpy dolne (2 00.'dz.), 
Wrzosowa (1 oddz.), Błeszno (1 oddz.), Ługi 
gm. :Panki, Nowa Kuźnica gm. Pan!ki, Niera· 
da, gm. Rększowioo, Kiedrzyn, gm. Graibów~ 
i P:rzystajń. Licz.by dzieci w -0chron.kaeh tych 
narazie jeszcze nie us.ta.łono, oowi€1ID z ipowir 

du roz;poczęcia źttrlw, większa część dzia:tW)i 
zaięta j.est w polu. Normę ustalono na 60 dzie­
ci w ochronce, narazie jednak w żadnej z -Oo 

ehron li:e-Lba dzieci nie dosięgła tej wyoo'k.ośeh 
Na ostatn.iem posiedzeniu Rady miejskiej 

omawiano stan finansów miasta. Dane cyŃ'O­
we wskazują, że gdy w 1913 r. bllldżet sięgał 
213,000 rb„ abecnie wynosi -0n przesila 
700,000 rb. Zna-czna część tej sumy prZezmi· 
czoną jest na cele sp.o-leezne i filantrzypijne: 
Od dnia 1 kwietnia do 31 lipca r. b. wYdati 
przewyTh"'"Z.yly wiply-wy o 140,000 rb. ZaJ.eglośei 
podatkowe do d. 30 kwietnia r. b. sięgaiti 
350,000 rb. 

Dzień kwiatka na żydowskie insty'tueYe 
dobr.oczynne przyniósl na czysto 2,794 I\b. 29k-

Zamieszkaly na Zawodziu pr.z,y uł. ztotei . 
w domu Więcławskiego Franciszek Piasooki. 
wiozą-e do Częstochowy towar, pod wsią Mi­
rowem zostal na.padnięty przez 3 -0sobnikóvr,: 
Dzięki energicznemu śleCk;twu miejscowej po­
licyi, udalo się wyklryć rabusiów w osoba~ 
zamieszkałych w Mirowie, Dudków, ojca" 
dwóch synów. 

Za ujęoie 7Jb;j_eglego z aresztu ban.dyię 
W aoowski.eg-0, skazanego wyrokiem sądń 
IJJk.iSC{lwego na śmierć, V\'Vznaezono 500 rot. 
nagrody. Panus. 

Z Poznańskiego. 
Diiś, w calem P.o-znańskiem, we ~ 

kkh świątyniach archidyeoozyi, odbędzie. się' 
kwesta na nec:z o-nar w-0<inY: w Królestwie•:' 

·~-



GODZlN'E. 5. 

WARSZA"\VA. 
f 

Xronika warszawska. 
Podatek skarbowy. 

(o) W!platy na poiezet pierwszej raty zre­
iduJwwanego podatku ska:ribo.weg-0 postępują 
:raźno. Osta~eczny termin wipłacenia pierwszej 
raty, na mocy porozumienia z władzami oku­
paeyjnemi, ustalono na <lizi•eń 15 sieripnia r. b. 
Druga ;rarl;a wni•esioną być winna najpóźniej 
do dnia 10 paroziern.ika r. b. Biuro komisyi 
realizacyi podatku skarbowego czynne je.-:.-t 
bez przerwy eodziennie, oprócz świąt, od go­
'dz.iny 9 rana do \9·wieczarem. Ci z wlaśeici.eli 
nieruchomości, k!tórym wlaidze o~aicyjne 
nałożyły sekwestr na do·chody z komornego, 
p-0 zapfaeeniu na rachunek zaleoglego podatku 
z lat 1914 i .1915 pierwszej raty w stosunku 
15%, będą mieli bezzwloeznie sekwestr uchy­
lony, natomiast opieszali k-0ntrybuenci nara­
źają się na położenie sekwestru na dochody 
z ii.eh nieruchomości przez komisyę realizacyi 
podatku skfil'!boweg-0, na k!tórą władze okupa­
cyjne pTzelaly prawo :nahl:adania i odwoływa­
nia sekwestrów. Ska;rgi na nieprawidJ:owe po­
stępowanie k-0misyi przy ściąganiu rzeczone­
go podatku rozstrzygać i ostateczne wydawać 
decyzye będzie wYdzial cyWilny przy niemie<>­
kiem general-gubernatorstwie warazawskiem. 

Zredukowany poda:tek skar.bowy, na mo­
cy deklaracyj, wydawanych w biurze komisyi 
(Miodowa no:. 3) W!pł:aeać można do Baniku 
ham:N-0wego w Warszawie w walucie rosy} 
sklej i niemieckiej, licząc markę po 57 ko:p. 

Nowe zboże a ceny chleba. 

(o) ·Pomyślny wynik żniw zbożowy.eh w 
p.olsce - jak stwier>dza „D. W. l'itg." - wy­
warl betlpośredni wplyw na ceny chleba. Pod­
czas gdy przed nie&pelna 10 dniami nie inoż­
na było nabyć czystego bialego chleba żytnie­
go poniieij 60 - 70 kop. za fm1t, obecnie w 
skllepach sprzedawany bywa ten sam rodzaj 
chleba w cenie po 30 - 35. krnp. Spekulanci 
zawiedzeni zostali najwidoczniej w pięknye:h 
swycli nadziejach. 

Z Rady opiekuńczei pow. warszawskiego. 

(-0) Uchwalono wyasygnować miejscowej 
Radzie opiekuńczej gminy Blędówek jednora­
zową zapomogę w sumie rb. 1,200 z funduszu 
kwesty „Ratujeie dzieci" na pobudowanie bu­
dynku we wsi Lelewo i na remont domu w 
Golawicach, w 1.'ióryeh znalazl:yiby pomiesz.. 
ezenie czynne w tej miejscowości oclrrony, 
mieswzące si:ę obecnie w stodołach. Suma po­
wyższa zostanie wyplae.oną wspomnianej Ra­
dzie miejscowej z warunllriem piśmiennej 
~arancyi, że dom ochrony w Lelowie będzie 
wybudowany na placu, stanowiącym własność 
gm.my lub paraf.ii i używany będzie wyląez­
nie na ochronę lUib szk.olę. 

Regestracya strat woje'llllych. 

Kartki na chleb na wsi. 

(-0) P.rZy xo2ldawniclwie kartek na cllleb 
w gmina'Oh powiatu warszawskiego na sie:r­
pteń, n.ie wydano ka:r:tek tym, 1.'iórzy mają 
grUilta. własne. Wyjaśniono im, że powinni 
mieć wlasne ziboże :z,e świeżego zbioru. Poza­
:tem każdy mieszkaniec otr.zym.Uije kartkę na 
20 funtów chleba miesięcznie, letnicy zaś o­
trzymują ~peeyalne kartki na 12 funtów z na­
pilsem „Dla kuracyuszów". Chleb karlilrnwy na 
wsi staniał. W lipcu płacono 10 kCJip. za fuwt:, 
a obecnie tylko 7% kop. Fllut chleba pszenn-e­
go po.zostaje jeszcze w cenie 17 kop„ leez i 
ten ma być tańllizy, gdy będziie świeża mąka. 

Tramwaj na Powiślu. 

(o) Spi-awa b.u<lowy linii tramwajowej na 
Powiślu na:trafia na trudności ze strony sekcyi 
budowlanej zarządu miasta. Przeszkodę głów­
ną do. rozpoczęcfa. budowy stanowi brak gra­
!Oiltu do zabrukowania uilicy. 

,;poeiejów". 

(o) Ze względu na trudności; związane z 
nie~ocznem zamlmięciem targowiska sta- . 
rzyzną na Pociejowie, zarząd miejski poleci! 
Urzędowi W:rowia pU1bJfozne.go obmyśleć 
środiki, jakie należałoby zaistosować dla upo­
rządkowania Pociejowa pod wzigłędeim ~dro­
wo.tnym, a to w celu tolerowania tego tairg:o­
wi:ska d-0 czasu, kiedy waTunki no,rmalne da­
dzą możność lepiej uregulować sprawę Pocie­
jowa. Zarówno pod W'Ziględem wymagań Zidro­
wotności publieznych, jak również i materyał­
:riych interesów lieznych wlaścicieli nierucho­
mości i dzierżawców skileipów. Zru-.ząd miasta 
zażądał przedstawienia ostatecznego wmo­
sku w terminie miesięcznym. U;i:iząd W:ro­
wia pwhlfoznego wyznaczył s.pecyaJ.ną komi­
syę, która ma się zająć tą sprawą. 

Nagrody dla dorożkarzy. 

(o) W01bec dToży:zny paszy wyżywienie 
koni rohocz~ a zwlaszcza doroiikarskich, 
stanowi wielką trudność .. Wśród do.rożkarzy i 
p.rzedsiębioxeów przewozowyich znajdiu1ą się 
jednak lwdzie, którzy z poświęooni!em d!bają o 
swe konie i utrzymują ie w naJ.erżytym sita.nie. 
.Aby za1chęeić szerszy o.gól dorożkarzy do do­
brego utrzymania k-0ni, · warszawsJtie T.owa­
il'Zystwo opieki nad zwierzętami uchwailill:o u­
rządzić w Alei 3 maja rozdanie nai.,,<JTód d-0-
trożkarzom za d-0ibre żywienie koni. Konkur­
sy takie będą urząidzane oo (pewien czas. 

Samowola rządców domów. 

(o) Dos:ao do naczelnika ·milicyi, że nie­
którzy rzą!Iley domów, chcąc 2llll'U.Sić loJratoców 
do zaplaity komornego, wyime-ldowują fob, 
WS!lrul:ek czego lokatoTZy nie -0trzymudą karl 
n.a chileb i legityma:eyij żywnościowYcih. Wo­
bec tego na1ez:elnik M. M. polecił komilSarzom 
zwracać baczną uwagę, ażeby :podobne fakty 
bezprawne nie zdarzały się więcej. 

Bez p()Średrników. 
(o.) Jeden z okolicznych ziemian, wbrew ogól­

nie przyjętemu zwyczajowi dostawy mleka tylko 
do mleczarń i sklepików, codzień w godzinach ran­
nycll wysyła :furgon mleka na· targ na Maryenszta­
cie, gdzie je sprzedają detalicznie po · 18 kop. 
kwartę. Mleko to cieszy się vrielkiem powQdze:­
niem. Uboga ludność roslrupuje je momentalnie. 

(o) Wydział regestracyi strat wojennych przy 
R, G. O. podaje do wiadomości publicznej, że w o­
kręgu Wola - Kolo - Budy-otwarte zostalo biuro 
komisyi szacunkowej w lokalu byłego urzędu są­
dowego przy ul. Sz-0sa Wolska 251. Pószlmdowani, 
-zamieszikujący we wspomnianym ·· okręgu, zechcą ' 
meldować swe straty w tern biurze, gdzie w godz. 
od 81/ 2 do 1-ej i od 4 do 6 p(} pal. wszelkich infor­
macyj udziela sekretarz biura. 

Ponieważ sklepiki nabywają mlek<> po 16 kop. w 
hurcie, a sprzedają eo . najmniej po 20, w tym wy-

1 pa~ więc obie strony zyskują na usunięciu po­
j średnictwa. 

O dniu ro,;poczęcia czynności szacunkowych 
komisyi wolskiej nastąpią oddzielne zawiadomie­
nia. 

Orłeusz i turydyka. 
.„Skoro pan powiada, że jestem tak ezaru­

łąca, to móglby pan napisać dla mnie poemat 
-'- prozą. Naprzy"kla<l o Orfeuszu i Eurydyce. 
Pociąga mnie ten temat. Ona tak mlodo umie-
1.'a, ul~ąszona przez węża.„ On - wielki arty­
'Sta ... To mogtoby być piękne ... To powinno być 

, piękne, bo ia tak ehcę ... 
- To będzie piękne, skoro pani tak chce. 

Tylko nie będzie fam ani Hellady, ani napraw­
tlę mitologii, ani greckieg<J powietrza ... Będzie 
io piękno, odbijające się w wypaczonem 
zwierciadle naszych czasów. Będzie to piękno 
chichoczace. Pani nie lubi chichotać? ,.. 

- Nie... Chichot przejmuje mnie drże­
niem ... 

- Trzeba go polubić na dziś przynajmniej 
albo umrzeć ... Jutro już może go będzie można 
odrzmcić - dziś jeszcze nie ... 

- A moiże to tylko zepsucie przemawia 
tak przez pana? ... 

W kawern unie.:\ieniu mego życia chcia­
łem dobra i g1ęba1d_ego piękna ... I oto każde 
uniesienie zaJ:amywalo się wśród lez gorzkich 
i wśród chicha.tu ... 

* 
Ujrzalem orlicę, zrywającą się ze skały„. 

Potem cień jej prz,elecial dołem kolo mnie, ci­
ohy i m~lancholijny.,, Czyżby to była Eurydy­
ka ... Czyzby t-0 ona chciała spojrzeć na mnie? 
Czyżby dozwolouem jej było raz tylko sipoj­
:rze? i ulecieć ptakiem-orlicą, gdy ja sam zo­
staJę? 

Gdym drzwi. mego domu samotnego za-

1 

mykal, ujrzałeim jej oczy jakoby w ohmuracli 
głębokich gdzieś lecące ... 

* 
Obudziłem się w nocy. Księżyc stal wśród 

szarych chmur - jak światlo na moczarach„. 
Smutny, o;pus:wzony, bezczyrmy, i bezradny 
księżyc.„ bez drogi! Siadlem na low... Obją­
łem głowę rękoma. Palcami dohlmąleim oczu. 
Byly suche i palące. Nagle myśl o Eurydyce i 
uczułem Wiilgoć okrągłą lez ibiegających po 
twarzy ... "Eurydyk-0 - mówilem - moja dro­
ga Eurydykó - wróć do mnie. Eurydyko - z 
kwiatem w ręku, Eurydyko z uśmiechem na u­
stach - wróć do mnie! Eurydyko, eoś mnie 
kochała, Eurydyko, coś rzekla: „Przyszłam do 
domu i uśmiechnęłam się do ·stołka, na któ­
rym siada mój Orfeusz-mój miły pan Orfeusz, 
kiedy pisze - na czem powiedz mi - leży te­
raz twoja gl-Owa.„ na czem wlosy twoje, cało­
wane przieze mnie.:. 

* 
Milczenie tyłko odpowiada Orfeuswwi. 

Napróżn·o podnosi glos i wola trzykro:tnie: 
„E111Tdyk-0", z·wracając się w stronę ciężkiej 
purpurowej kotary. Zdaje mu się, że może ona 
tam jest - za kotarą ... Ale jej tam niema ... A 
księżyc staną1 jakby wśród toipielisk, nie wie­
dząc,· kiórędy iść i komu świecić. O, jaki smu­
tny był księżyc i zamyślony... Jakby krew 
2iWarzoną mial W.· sohie: Jakoby mglę konania 
w źrenicach. Jakoby bladość rzeczy umierają­
cej ... Jakoby grob'u rozlegle milczenie ... ·o Eu­
rydyiko, w ksztattną stopę u.1':ąszóna przez wę-
ża ... 

* 
Niegdyś, kiedy to bylo, nie wiem, bo my­

śli mi się mąeą, wjid!Zialem piękną dolinę ... 

Koneerty; 
(o) Pragnąc przyczynić się do zasilenia fundu­

szów sekcyi zbierania ofiar zarządu ;miasta, orkie­
stra milicyi miejskiej wspólnie z orkiestrą straży · 
ogniowej rozpoczynają wkróke szereg koncertów 
publicznych w ogrodach i na placach miejskich. 
Naibliisze koncerty odbędą się w dniu 16 b. m. na 
placu Teatralnym, pomiędzy godz. 12 - 1 po po­
łudniu, .gdzie popisywać się będzie orkiestra mili­
cyi, w parku Pl'askim, pomiędzy godz. 12 - 2 po 
pot orkiestra straży ogniowej. 

Niewczesne figle. 

(Q) Naczelnik milicyi po.Jecil komisarzom poin­
f0l'1llować podwładne s0obie organy, a zwfaszczi 
:posterunkowych, ażeby zw.racali baczną uwagę na 
przewodniki telefoniczne i telegraficzne i nie do­
pusuzali uszkodzeń np. przez wrzucanie pomiędzy 
dni.ty przedmiotów, przerywających prą<l. Należy 
szczególnie baczyć na wyrostków ulicznych, bawią­
cych się w pobliżu przewodników. 

Teatr i muzyka. 
Teatr Wielki. Dziś „Kościuszko pod Raolawi­

cami" o godz. 31/~ po poI., poezem „1fościuszko" 
zeidzie na dluższy czas z :repertuaru, 

Teatr Ro=a.itości. Dziś, jut:ro i codziennie 
,,Mlody laS" I. Hertza. 

Teatr Polski. Dziś i jutrQ „Dorian Gray", w 
próbach k-0medya w 3-oo aktach de Flersa i Cail­
lavet'a p. t. „Michasia i jej matka". 

Teatr Mały gra w dalszym ciągu „Ojciec" 
Strindberga, w próbach „Dramat jednej noey" Ur­
bańskiego i „Murawiew" A. W. Millera. 

Teatr Letni dziś i dni następnych ,,Syibir" Za­
polskiej. 

Teatr Nowości. Dziś „Zemsta niet<J!Perza" 
Straussa dana będzie po raz 13-ty. 

Teatr Praski; Dziś i jutro „Zuchy krakowskie" 
Ttmskieg<>. 

Teatr w Dolinie Szwa.jcar~kiej. ·Dziś „W naszej 
stolicy'' Kazimie;rza Pollaka. 

'"' 
Pogrzeby w Uarxzawie. 

Powązki. 

(o) Szumiata Piotr, 1. 58, ,Szewc, szp. św. Du­
cha, go<lz. 4 po pot; Kędzierska Eugenia, I. 30, ka­
syerka, z kośc. św. Jana, ge>dz. 4 po pot; M:ertens 
Eugenia, I. 33, żona właściciela drukarni, z kośc. 
św. Antoniego, godz. 101/2 rano; Zapalmvska Wan­
da, 1. 72, żona literata, z kośe. Zbawiciela, godz. 
101'2 rano. 

Na Bródno: 
Galuszkiewicz Wiktor, I. 77, bednarz, szp. Dz. 

Jez., godz. B rano; Karasiewicz Maksymilian, L 
52, właściciel mydlarni, z kośB. św. Krzyża, godz. 2 
po pol.; Jeżalowicz Ludwik, I. 72, krawiec, S71P· 
Dz. Jezus, godz. 2 po pot; Jabloński Marceli, I. 55, 
szewc, z k<0śc. św. Augustyna, godz. 11 ran-0; Czu. 
bany Franciszek, I. 59, druciarz, azp. Wolski, godz. 
11 ran<>. 

z nzo p e 

ust. proce<!., który glosi, ~ wyrold sądów zagrani­
~.znych nie mogą być uznane przez sądy tutejsze, o 
il~ ?ne się sprzeciwiają dobrym obyczajom i ce}(}m 
mieiscowych praw. A to ma miejsce w danym wy­
padku. 

Stosunki majątkowe pomiędzy Panią a Pani 
malfonkiem J:Wwinny być regulowane na zasadzie 
wyroku tutej;;zego sądu konsystorskiego, który <r 
rzekł .separacyę bezterminową z winy malżonka 
Pani. 

Panu Reis z ul. .Mylnej w Warsza\Vie. Nas,ze 
prawo cy><ilne wogóle nfo zna instytutu „lrurato~ 
rów nieobecnycll", a pozostawia do dyskrecyi sądu, 
przedsiębranie środków, potrzebnych dla ochrony 
interesów nieobec.nych i wobec tego sąd, pov.rie­
rzająe komukol'\\iełt pieezę n~d nu:]Z'.flde~ riieo­
becme.go, powinien wyszczególnić zakres jego dzia­
lalności. Inaczej po;;tę:puje prawodaw~a niemiedd. 
Nazwa ,,knratora nieobecnego" (Abwesenheitspfle­
get} nie jest to „nom de fantaisie", jak u nas, ale 
jego atrybucye są ściśle określone przez art. 1915 
Niem. Kod. Cyw. Kurator nieobecnego ma ten za­
kres działania w kwestyach majątk!:nvych, juk opie­
kun nieletniego. Zasady te należy stosować i u nas; 
sądy okręgowe, naznz..czaj.~c na zasadzie procedu­
ry cy\vilnej niemieckiej kuratorów nieobecnych o­
sób i nie określając ich działalmlści, mają bezwa. 
runkowo na względzie wyżej przytoczony przepis 
cywilnego prawa o :::.trybucyach kural<irów. Dla 
s:pelnienia więc tych czynności pmwnyeh w imie­
niu nieobeenego, dla któryc:h przy istnieniu opieki 
potrzebne jest zezwolenie rady familijnej i zat'\'\ier­
dzenie sądu, kurator nieobecnego powinien uzy~ 
skać zeZ\volenie sadu. 

Pacrrn Kncz. w" Warszawie. Na mocy nowego 
prawa, obowiąz;ującego od d. 1 lipca 191!3 r., jest 
ogromna różnica w opłacie przy wykupieniu świa­
deetwa przemysłowego (patentu) za przedsiębior­
stwo handlowe, w zależności od tego, czy ono na­
leży do II czy III kategoryi. W pi erw;;zym wypad­
ku oplata ta wynosi w miejscowościach I klasy 600 
marek rocznie, w drugim "'Y'Pad:ku 90 marek O 
przynależność do III ka·tegoryi może pretend()wać 
ów detaliczny 1.-upiec, który może Vl'Jkazać, iż je­
go interes sklada się z jednego pomieszczenia, że 
:ziaopatrują się. u niego w towar w niewielkich ilo­
ściach wyłacznie konsumenci, a nie inni drobni 
~Y i że -WTeszcie >Vystarcza jemu jeden dorosly 
pomocnik. 

4;,.~d TI :U ZIS 

Giełda warsza~Jska~ 
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Sprawy polskie. 
S~morz~d mi~st w fl~s~~r~ch Hrół. Pol. 

oku~owanycil przgz Hnstryę. 

Pod fuikian tytulem donosi „Ziemia Lu-

OdpOWiHdZi w kwest yach prawnych belsk;:~~d~~=~~u~~ę: z autentyezneg-0 źródl•a, __ • I ie zakończono j111Ż ogólną część prae pr.zygo-

Pani Lada w Warszawie. Wya-O'k sądu cywilne­
go francuskiego, który orzekł wzwód ślubu cywil­
nego z winy Pani, nie mC>że otrzymać u nas exe­
quatur. Ma Pani niezbity dowód, iż jedno~eśnie 
ze ślubem cywilnym, zawarła Pani i ślub kościel­
ny. W e<Rug panujących u nas religijnych i moral­
nych za,pa.trywań . wśród katolików, taki związek 
ślubny wi0góle nie podlega rozwodowi, o unieważ­
nieniu zaś kontraktu ślubnego i separacyi malż<ln­
ków mocen jest wyrokować jedynie sąd konsystor­
ski. Miawda1nym dla Pani jest tekst art. 328 Cyw. 

Tam pragnę być„. Motyle 2lgrają 
Ponad zfolami tam fruwają. 
Tam z Eurydyką ukochaną 
Poszedłbym w ciche, letnie rano 
I kiwiatbym zerwal jej plonący, 
Jak ogień, w głębi ÓC"l jej drżący.„ 

Czuję drżenie tego ognia... Widzę go.„ 
Gd1ież on plonie teraz? Czy zagasł? 

* 
Przyśnił mi się sen, 
Promienny zjawił sen... w<ip?Jliały ... 
Zielone puszcze hen, gdzieś hen 
Ogvomnym głosem mnie witaly! ... 

Ale nie można żyć snami tylko i... gdy 
niema Eurydyiki ... Na chwilę owiała mnie wiel­
kość.„ ziel-Ona wie1kość lasu... Ale wieJ!lH:iść 
opuszcza, jak deszcz, który us.taje ... A Eurydy­
ki niema ... 

* 
„Począ,tek pańsilti:ego,poematu nie jest po-

zbawiony liryzmu. Są więc i w pań:skiem ser­
cu jakieś resztki uc:uucia. Ale któż jest Eury­
dyka? 

Jest có!lką UJbogich rodziców, tniala ma­
cocllę i wiele -0d niej wycierpiała. W domu 
wiecznie zajęta grą na eytrze, zabawą w piłkę 
n-0żną, przepisywaniem utworów. Orleusza na 
czyst<J, wpisywanieim pieśni greckiej do albu­
mu, cerowaniem plaszcża po Orfeuszu, który 
podaruje potem ubogiemu kre\vnemu, wyha­
ftowawszy na rogu różę i wyznaczywszy jed­
wabiem: Ceyx ... 

Biedne dziecko! Ogarnęła ją mania szczo­
drobliwości... Rozdaje,· co mo,że, a wszystko 
„na pamiątkę" - jakby przeczuwała śmierć 
w mlodym wieku. Pewnego wieczoru idzie 

towawcizych do rozporządzenia, które ma z.a­l prowadzić samorząd dla miast i miasteczek 

1 powstających w P-0lsce pod okupacyą au­
\ stry.acko - węgierską. 
1 Zarząd wojskowy za;jmowal się temi pra­! cami już od dawna. Ta· rozporządzenie, któ­
.1 re ?d:powi~~a n!l:ig~rę~szym ~yczeni.om !ut~j­

i 
szeJ 111dn-0Sc1, we~dzie Jak naJrychleJ w zyc1e. 

spojrzeć na gwiazdy ... Złośliwa żmija rzu:ea się 
na nią i gryzie ją w stopkę ... Eurydyka pada. 
Znajdują ją po godzinie i niosą do domu. Jest 
w gorączce. Lekarze, jak wogóle w takich 
razach, nie pomódz ni:e mogą. Nagle bu­
dzi się z majaezeń. Przy niej tylko Orfeusz C2lU­

wa. Ca1uje go tkliwe.mi oczyma. Mówi: - Kie­
dy UJpadJ:am, spojrzalam na gwir.zdy i pomy­
ślałam sobie: „Gdyby mój dTOgi Orfeusz wie­
dział, jak cienpię" ..• 

Orfeusz poczyna lkać ... 

- Wybornie.„ Pote:m tęskni! "po niej, po­
tem zeszedl za nią do piekieł. Drogi piehielnej 
może mi pan oszezę<lzić... Odbywalam ją nie­
raz ... Każda :podróż ekspre:ssem wydaje mi się 
drogą do piekiel. W wagonie spać nie mogę ... 
Co za nudy pieldelne ! W gl'owie zamęt! Męż­
czyźni, których sp'OtylrnJam w drodze, bywali 
niemożliwie banalni. Aeh, ta ich senność i a­
patya otulona pledem ... CÓż może być nudniej­
szego jak odbywać podróż w zimie, przy oknach 
zamkniętych w tmvarzy;:;twie milcząeych glm­
rów i egoistów, jadących zalatwiać szacherki 
finansowe lub polityczne? 

* 
Jakże wygl:;da piek!o? 

Przyćmkme blad~i-żóite świaUo, du.szne 
gorące ·powietrze... Karlowate, grubolistne 
drzewa z polamanemi gałęziami, z których wy­
cieka sok bialy, gęsty jak śmietanl;:a, lub żółty 
jak szafran. Mgla. Cienie snują się błędnie. 
Władcą tego państwa jest bóg Hades: średnie­
go wzrosiu, gmby, nieco pyzaty, obficie spoco­
ny, a:::tmat.vcrny, w czarnej lśniącej sutannie. 
żuje wanilię. Czę;;to mówi z przyzwyczajenia: 

Kt-0 nie jest ptakiem Feniksem 
Musi się przeprawić Styiksem. 



Bukareszt„ 
Znany pisarz niemiecki Kellerman, autor 

nie ma własnego eharakt.eru. Nieliczne skr.o­
mne, lecz piękne palace i -budynki z da­
wniejszych lat dzfosiątek, nie cieszą się ·'.PO­
szanowaniern. 

głośnej powieści „Tunel", poś'Więcil siię obec- Jak wszędzie, tak i w Rumunii smak e­
nie publicy3tyce wojeruiej, a jeg-0 barwne stetyczny jest rzadkością. Nawet w sal-0J1aeh 
spraw.ozdania mają zawsze chętnych czytelni- najzamożniejszych i najwykształceńszyeh Ru­
ków. W ostatnich ewsach v ... -yj.eclial do Ru- mu.nów obok wspai.nialych, starych plócien, 
mu.nii, ja:ko lrnresp.ondent „Berliner Tage- spotyka się najpodlejsz-e „kicze", zupełnie. jak 
blatt" i o.p~suj'e w tym dziellilliku swoje wra- w dzi-siejszych francu;;:kich salonach. Z da~ 
żenia z Bukaresztu. wnych czasów po·chodzące cerkwie, 21budowa-

Bukareszt jest pięknem, zachoćnio - eu- ne w stylu bizantyjsko - msyjskim, 'gillą w po­
ropej•skiem miastem, pulsują.ceru życiem, no- śród wó.elkich domów, jak we wszystkich 
szącem cechę wielkomiej.sk-0ści i tempo życia wielkich miastach. Na pierwsz:y-m planie w 
wielkoświatowego; p.oeó.ada nowoczesna ad- wyglądzie miasta wybijają się domy świec-­
ministracyę, wille, -0kazałe sklepy i hotele, kie. Tu i -0wdzie próbowano rumuńskil.ego 
banki, koleje elektryc-zne. J1est to p.ełne zbyt- styilu rodzinnego, pięknego i ur-oczego, lecz 
ku i nędzy wielkie miasto, prosto z Europy poznano, iż nie nadaje się .on do budowli mo­
importcwane wśród rozległych W.oloskiich pól nllIDEmtalJlych. Budowano więc w stylu ro­
zbo,żo·wych. 1 mańskim. .A-1b.o\\i.em w tym wlaśil!ie czasj_e, 

Na rće:rwSJZy rzut oka, zanim przybysz j pod-obnie jak zboga>eony banki·er, Rumuni p<r 
zd-ola od!być swe odkrywcze IJ-Od.róże we wGzy- I czuli w sobie potrzebę odkrycia znakomitego 
stkich kierurukach, może oddawać się 7~'1dze- -•„ 1 · Ak t 

I lll'zewa genea ogicznego. ·cen owano swe 
illiu, iż jest to miast·o will i -0.grodów, ktć::e tu l -- , · · t R I acmsKie powm-0wac wo. umunri są Trak.a-
na BaJ.kanie jest rozwiązaniem proiblemu rr.ie- 1 mi, zromaniz-0wanymi przed 1800 laty· przez 
s.zkaniow.ego v<idelkomiejsk1ej ludności. TyiTho 

1 

koloni'Stów rzymskich, i bynajmniej dotąd 
wi11e i zielone ogrody po za siatkami -0gm- nie ustalono, do jakiego stopnia krew pier­
dzeń i :rr.urami należą wyląeznie do bogaty--::h, wotnej rasy zmieszała się z facińską. Ni'e wy­
-do bojarów, którzy tu mają swe własne dziel- stanczal-0 Rumunii, tż są dobrze rozwiniętą, 
nice, do potomków owej generacyi, która pelną teI!lperamentu intel!igoot-ną rasą; ®ciel 
pl'.zed nie\Yiielu laty zakupila za śmiesznie li być Rzymiooami. Bud.owano więc w stylu 
.nizką cenę r.ozlegi•e pastwiska, dziś koszta- romańskiir.., _ lee.z hardzi·ej rzymskim, :niż 
w.ne niwy pszeniczne, do li!sią~ąt naftowjch, sami Rzymianie, _ majestatyczne kolumny, 
grosistów, spekulantów i innych ulubieńiców schody pompatyczne, na:eeehowane smaki€m 
Fortuny. Ich wlasność stanowią takiże el€>- parwerniuszowskim. Gmach poczty _i kasyno 
ganckie automcibii1e i lakierowane koilasy, :pię- oficer.&kie są odstraszającym okazem. Atoli 
kne konie i piękne kobiety. , to nie jest istomem! Rumuni przezwyciężą 

Ludnrść bukar·esz,t.eńs:!ra nie ma żadacgo l ten .okres romańsiki i staria sie rumuńskimi. 
udzialu w willach i ogrodach. Mieszka, ci- 1 Czerrn Br.oadway dla N~wego J{)rku, tero 
snąc się w ciasnych izbach, domach czynszo- j jest Calea Victorii.ei dl::>_ Bukaresztu. Jest 
wych, które bynajmniej nie są wyigodne. W!a- sercem miasta. Tu z.n_i:•.jdrują się domy ban­
śc1cie1e domów s-ą okrutnymi wyzyskiwacza- i kow:e, magazyny, hotele, tu siedzi się prey 
mi, jak w Londynte i Ncwym Jorku; ozyn:eze i mały.eh, okrą.glych stolikach przed kawiiarnia­
wysokie, trzy lub czterykrioć takie jak w Ber- mi, jak w Paryżu, tu ~ię flirtuje, spotyka 
J;i.nie, c·z,y Nowym Jorku. Do kamieniczników s"\\rych zna~-0myeh i przyjaciól. Nie trz-eba 
należą ulice, asfalt, bulwary, ur.ządzone na nikogo szukać: na Calea Vidoriei spotka się 
modlę paryslrą i przypominają lu<lząco puste go 2 pPwnością. Po kilku tygodniach zna się 
przedmiejski-a bulwary w Paryiu. setki fizyognomij, glów, które wlidzi się cią-

Egoizm bogaczy, posiadających pięknB o- gle, kobiet, automc1bilów i koni. ścisk ludzi 
grody, ciągnące się naokól will, pozostawil i wozów jest tu często tak wielli, iż ze ws.i 
ubogiej lud.noścd tyJ:lw parę drzew i kilka me- przy;bywający chlop poczyna drżeć. Nad me­
trów kvni:ctratowych murawy. Parków pUJbli- glliowaniem ruchu czuwa wyszk.olona poli­
cznych, ogrodów, wolnych, rnzidobnyeb placów cya. 
- ::;prćcz mal ego parku Cismigia poza pafa- Od rana dQ ·późna w noc lop-0cą w szyb­
cem królewS'kim - w mieście samem IIliema. ildem tempi€ po asfalcie Calea-Victoriei kopy­
Park Carol leży w odleglości kilim mil od ta końskie, gdy.ż Bukareszt jest miastem szyb­
śródmieścia. Jak b.ogac:zie okupowali rozle- k-0 jcid:żącyeh wozów i pięknyrJh koni. Sp.o­
gly kraj naokól, tak też okupowali i Buka- tyka się tu zaprzęgi, godne hóla. Mamy tu 
reszt, a dla ludu zostawiili je.no tyle przestrze- taksometr.owe dorożki na gumach, lakierowa­
ni i powietrza, file nieodzownie potrreba, by nie kolasy i 1mme . pełnej krwi. Autotaksy 
módz oddychać. wskazują cenę, gdyż taki jest przepis pohlcyj-

Wogómooci abraz uliczny j-est zupelnie em-0-
pejski. . Przerywa go· tylko tU i owdzie ·pop 
w dlugiej „rjasie", z czarną lub czerwoną 
czapką na glow'i<e, chlap w szamer.owanej .1 
haftowanej sukmanie, chłopka na poly za~ 
Blonięta i żebrzą-ca, na pól tylko ubrane cy­
gańskQe dzieci. Czasami zabłąka się· do mia­
sta zaprząg wołów. J!łk we Wloszech siedza 
„czyścibuty" ze swoimi aparatami w eieruu 
kolorowycili :parasoli; n!:igle ro:filega się invi­
zdek policyjny: to król jedzie przez Cale~ Vi­
ctoxiiei, albo następca t-onu, albo· piękna :kr-0-
1owa. W południe przy temperaturze, dooho­
d'Zącej do 40° w cieniu, Bukareszt zamiera. 
Budzi się jedook wieczo.rem i .zaczy;ria żyć na 
nowo. 

ieści z Rosyi. 
Prawica o dymi&yi 8azonowa. 

w między~sie śmierc~ ~tur<tln!!i. , ~~fil~, 
poległych; przytem mv'llględnić. trzeba b~e' 
lość urodzonych w czasie wojny. · 

Jest to jednak w maemej mierze ~danie Pl':Z)' 
szlości, zwl&5zcza gdy mowa o powQjeimym spis-fa 
ludn-ości. · ~ 

W chwili obeooej natomiasl: stoją przed siaty. 
stykami dwa zadania: jedno sporządzić cyrrę za. 
ludarienia prred \Vojną, drugie skrupulatnie zesta,. 
wić ubytek ludności w d-0tychezasowym olG-esie 
wojny. Ta -Or-.tga prac.a powinna. być ciągle kon 
fy11Ju-0wana, aż d-0 ukończenia wojny. 

Dla 1-'"\Vestyi pier\vszej roz;porzą<l'Lamy jtlż ~ · 

siaj konkretnemi cyframi Wedle ostatniego komu 
nikatu „Jo-=al des Debats" . uk-0ti.czo-no obecnit 
roopoczęte przed laty .o blie:z;enia ludności ·na, świe. 

cie. ł'7" adą tych zestawień, ze ~ędu na cel Wj'. 

żej wskazruny, jest to, że pochodzą one z czasu ni~ 
be:z;pośred:niego prz.ed wojną, ale ·są o kilka lat 

'i w.c-ześniejsze. Jednakże trudności przy takiej pracy 
każą zadowolić się i tem, eo jest. F;rzyjdzie zaś 1XI 

! tem latwiej, że materyał lfozbowy przy.nosi bar~ 
! ·wiele i bardzo ciekawych faktów. -I . Oto iako ogólną sumę dfa całej kuli ziem&kie) 

W prasie rosyjskiej cie U:Sitaie polemiika ! ~d.an~ 1,80() milion~w Ludzi,.·· ~ ~~o <Ykolo 91t 
w sprawie . dymisyi Sazon-O'Wa. Podczas gdy mihonow, a zatem meco więceJ !llZ polo·wa mia. 
prasa lewfoowa pisze panegiiryiki na c:ześe l sZika w Azyi. Przyczyną tego jest szczególniej gę-_ 
byłego ministra, jako- jedyn€go postępowca w I ste zalud;n.ienie Indyi (300 mfil.) i Chin (400 mil.). 
r.ządzie i świetnego dyiploonaty, organy :p-ra,. I Trzeba jednak :Zaznaczyć, że cytry dla wmętrza 
wicy, nie odmawiając SaZO'Ilowowi positępo- Chin i e>bszaróiw górskich Azyi środkowej polega-
wośei, uważają go -;:a „c.ałkiem glurpiBgo dy- ią na oszaoowaniu, a zatem mogą c:o do- ni.eh za-
plomatę i nie7Jwykle S'Zkotliliwego cz1:onka ra- I chodrLić pewne znaczne nawet różnice. Podobnie i 
dy ministrów" („Ziemszczina"). I dla Aiusil:ralii podano szaoorumwą cyfrę 60 miłio· 

„Rie-ez" z dalia 26 ub. m. cyruje z ,,Ziem- [ nów_ lu<l:zi. E=opę zaś zamiesz.ilmj-e 470 milionów 
szcziny", organu SU!bsydyowaneg-o przez mi- i miesUia:riców, podczas gdy Amerykę Pólnoeną i 
rnisteryum spraw wew!Ilęfrznych zd'.frn.ie nMtę- 1· P~udniową, razem wzięte 180 miil., Afrykę zaś 160 

. milfonów. 
:pu~ące: 

„Saw.now nie 7Jdav.ral sobie s;_prawy z I ~dy się po-równa cyfry tu podane z dawniej-
Wiplywów cesarza Wilhelma na losy Euiro.py szenu, n;p. z polo-·wy lat OŚ!mdziesiątych, okazuje się 
i dla tego szecll omackiem"... rzeeż W!P["QSt zdumiewająca, gdyż wówczas osią-

gnięto przy obliczeniu zaledwie 1,500 milfonów 

Uzorem HiemieG. 
„Riiecz·' don'Osi, że związek miast pole­

.cil Mic-h. Fooorowowi obmyśle.nie środków 
:h'i:óireby mi~ly na oo1u walkę ze speku:lacyą: 
oraz aprowizacyę miast. Z'li wslmzówkę mają 
.autorowi posl~yć sposoby przedsiębrane w 
Niemczech. W sprawie tej toozy się wymia­
na .zdań z rządem. 

ft więG nie f olacy. 
Dollooiliśmy sweg-0 czas1U za ,,NiQIWoje 

Wremia ", że na ziemiach kolonistów nie­
miec:kich na W olyUliu osadzo'Ilo wycllo<lźców 
ipc·lskicll. Jak d-0n0-si obecnie ,,Dziennik Ki­
jowski", na ziemiach i-ych rozloikowano pu:ze.. 
ważnie Bialorusinów i Malornsinów. 

zFaw _n 

Ze śwlała. -
Sztizerhy wojenne w za1udnieniu ziemi. 

ludzi Wyillka zatem z tego porównania. że w 
trzech osta:tnich dziesiątkach lat w.zrosło ~ludnie­
nie zielni o 300 milionów glów, a więc- o iedną 
piątą część czyli 20 · p;rocen<t.: 

-Tak się wobec tego im1po1i.ująeeg& w.prost 
wzrost!.1 :z.alutlnienia świata przedstawi ta sama 
:b\esty_1 w okresie wojennym. Cyfr dzisiaj nie ma­
my. Z-'\ okres dotychcrz.aso71Ycll dlw'll lat istnieją o­
ne jm :!::.pew.ne, ale uzyskać je dla p1ililikacyi bę­
dzie nrr razie trudlno. Prę.dzej crz,y później dowiemy 
się pr:.wdy ist<0tn.ej, mo.Z:emy już teraz z gócy prze­
widzieć, że kontrast w stosunku do okresu przed­
wojenn<>g:> będzie Wi_P["ost straszny. Pocieszyć się 
jednak "Y!)adnie, że siła t,ozrodeza ludzkości za. 
bliiui te wojenne rany, tak innych, jak i na&eg-0 

n rur od u. 

nowy dziennik chorwacsi. 
W S:liltSUlku - jak ·donoszą pisma 

- zaeząl wychodzić nowy eh0>1"WRCki 
„Brimo'l'Ske Noviny", który jedillak, ze 
dzisiejsze stosmrld, nie opowiedział si~ 
programem polliym;ny.m. Będzie to więe: 
ja;kby a:po-Utyezn:y. 

Pijane BllSL 

Na·okól miasta ciągrnie się pas nizkich • ny; god!z.hna jazdy kosztuje' weill:ug ta-cyiy 3 
domów i chat, ,im daJ.ej od miasta, temwięeej I lei. W rzec:ziywistości jednak za najelegant-
2.apadlych, brudnych i nędznyich, aż wreszcie sze pojazdy plad-się dwadzieścia do trzydzie­
napotyka się gliniane lepianki cyganów i sta- 1 stu lei. RumThil. }es-t protektorem fiakrów. 
re chlops1de chaty rumuńskie, ze star-0śc:i już i D-0rożkarze noszą mebiesiko - czarne kaftany 
na pól zapadle w ziemię. W wielkich mia- ! z pstremi wypustkami jedwa:bnemi. Po wię­
stach w Eur.opó:e nie j.est lepiej, z tą tylko ró- l tkszej częś·ci naleią oni do rosyjskiBj sekty 
żnicą, iż miesz.kania najuboiBzye-h są jedynie , Skopców, a wi.elu z nich ma oblicw kobiece, 
brndine i nędzne, liecz niekonieczni€ mala- I ałe za to jeżd!żą, alŻ milo i wśród natloku lliii- Za1udmienie calej 1-llli zie.msikiej zawsze zas:ta.. 
ryczne. I cz.nego znakomicie kierują S'Wyrn pojazdem .. , nawiało badaczy, ale w clJiwili. obecnej winnD 

Sa.m Bukareszt jest zupełnie .nowem mia- · Konne kar-0ce wypierają .coraz bardziej auta. ! szczególniejszą ścią,,,<YTiąć na siebie uwagę, co więcej 
stem, wyrosłem jakby z pod ziemi w ciągu Wfaściciele ich, podubnie jak w Ameryce, l może. ta sprawa zaciekawić i szerokie sfery sipołe.­
dwudziestu czy trzydziestu lat. Już to samo starają się sami niimi kierować. Dziś pneu- l ezeństwa. Powinniśmy bowiem wiedcieć, jak wiel­
dowodzi ogrnmnej energii narodu i b.ogactwa matyk w Buikare.szcie kosztuje 800 do ;!,OOO lei. I kie szczer:by uczyni W10jill.a w załud:n:ieniu ziemi. 
zie•mi RumlIDi lubią i pod:ztlwfają swą stolicę, Cal€a Vi:ctoriei roi sie od tl:umów nrze- Chcą.c w przyszłości ocenić szkudy, wywolrune woj­
tak jak. Francuzi kochają i podziwiają Paryż chodniów: piękne kobiety; nieraz cokolwiek ! ną, będziemy musieli zestawić wudnienie świata 
i nie szczędzą pieniędzy, aby tyłka Bukareszt za p.elne haremowe pięlmości, czarne cygan- I przed wojną z jego zaludnieniem' po jej uikońe:z.e­
pos:tav;ić na tym J?>oziomiie, ~o Paryż i Londyn, ki w łańcuchach, oiicerowie trochę z.a strojni, I niu. Dokonać tego zestawienia będ2lie można na 
aby odzierciadl'al cale bogactwo Runmn1i i którzy będą się jednak z p.ew.nością bić wale- I podstawie m:z.ędowy~ sp_isów ludm:ości, sprarwd:ie­
eal.ą dun1ę narodu. Nar-azie jednak B!lkareszt • czruie, gdy znajdą -odpowiednią sposobność. , niem zaś i-c-h wartości będzie, &ook sumy 7lillarłych 

Wracająe z pola - jak donosi „Post" :. 
wna gospodyni :w Fukttle zauważyła, że 
jej gę.si leiżal'y przed chlewem nieżywe. 

szczając, że je ktoś musiał otruć., zabra!a ·się 
skubania, aby przynajmniej mieć pierze. Lecz 
się przeraziła, gdy gęsi porwały się i obdarte. 
po części z pierza, zaezęly biegać po pod 
Stvvierdzcmo później, że gęsi pily z ka!uży 
tę tuż prey gorzełni i że się tam upily do 
przyt-0wności 

~""*>J"'<lfllll"'Wiii:"'6\1"""1Pefi.-..~~~,,.,..,~~~~~~..ę._· ... --...... -,,.,,,.4Jl--• ·--"""''"'""Z:O ___ ..,,,..,.,#„ ... : ............ ~~~.,..... - ~~' 
- Nieeh: mi pan :wie, iak ~~;ilrędz~S Otacza go t!nm kobiet, lrtóre zapewne za 

życia nie odznaczały się zbyinią skromnością, 
\\ięc i ter-az pną się do osób wysoko postawio­
nych~ 

l Po. eta ~awsze si~ ~ar.twi o.· to, ab! mi~ć po­
w-0dy ao zmartwiema... Gorąco m1 - Jestem I Ale tak szczerze, gorąc-0 tak, 

Aby dziateczek nie bylo braki 

I Ha! hat hal Panie za:ru:rriienily się po sa-

I 
spocony... Bogowie indyjscy .nie pocą się, ale 
ja jestem bóg helleński ... 

-I Hellada-blada z morza toni l
' me uszy! Do szatana! precz z obłudą! Lubię 

kiedy powierzchnia ziemi zaluduia się , przy­
s~ymi 1-0katorami piekiel. •• „Jako bóg mogę cii wydać Eurydykę tyl- I Wybłysła jasną perlą, 

ko na pewnych ściśle określonych wanm- I Posejdon oibjąl szumne morza, * kach ... Nie będziesz się oglądal, uprowadzając ~ ja - hadesu beriol Ale otói i Eurydyka - oto i ona, na­
reszcie I Blądzi cicha, skupi-Ona, wyniosla i 
samotna! Na olśniewająco-białej, polysku•ą-

ją na ziemię. Prawdę mówiąc ... spravlia mi 
ona wiele kłopotu... Dvrnnaście razy kąpano 
ją w Lete, ale napr6żno! Nie może o tobie 
zapomnieć. Ciągle tylko ... „Mój ukoehany 
Or:feusz"... ChodzL. placz•e ... _ Gliosi rozmaite 
sentencye... Ona mi cale pieklo r o z s enty­
:m e n t a 1 L. Ona mi hades z o r f e u s z y. 

Ale otóż Megnie w naszę stronę mój uko­
chany synek Alcyptronete ! Moje śliczności, 
moje bobo, moje caca! (Caca - podobne do 
pingwina z d'»iema skośrremi dziurkami za­
miast oczu!) Przyjrzyj się, synu, temu poecie 
i staraj się nie być do niego ani trochę podo­
bnym! Rzuć ten tróiząbek i nie bij papy! A 
ezy \\iecie, co to bydlątko, dbgie na póltora 
iokcia, myśli o soŁie! że jest arcydzielem u­
rody helleńskiej. Jakże się poecie podoba 
pie1do? 

- Nie jest fo naj'pięlu~iejsze miejsce po­
bytu ·we wszechświecie. Ale ia je sobie ina­
czej wyobrażałem... O wiele okropniej. Pie­
kło mn ;:)Woje pra\va i ~est t~kiem, jakiem 
.f es.t... l\foże to jedyna pciskć rze~zywistości 
niewzruszonej? ... 

- Tak, tak wyobraźr..ia jest wyóbraźnią, 
słowa są sim<:ami, a rzeczywistość pl;rnie sili­
nie i .mruczy po swojemu... Ale tobie rze­
czywi;;tość nie wystarcza. Kobiei:i cię odpy­
cha - czujesz rozpacz, wie-sza ci się na szyi 
:rozwdzięczona - v."}>adasz w melant ·,olię ... 

* 
- Eurydyce - ciągnie dalej bóg Hades cej, łuszczącej się serwecie· nieśmiertelnikÓw 
cóż ~est podstawą tej postaci, co jej naj-~ , D ponuro,· szafranowe i ciemno-czerwone pr7-V-

g,_ęoszą aa turą? ziedństwo, piękne dzie- ~J 
ciń~two' 0 mo D' 1 c-- . b • 1 krego odcienia a&fodele ukladają się w slowa: 
-. ':0:~ • •• n~ ~eu, ~ moze .yc c~aro-1 „Ukochanemu Orleusz-0wi - E -d ka" ... 

WillvJ::szego, mz ::;poi:kac dziecko, ktore się u- I t · · d dal · ki ~ y · 
czyni żoną i matką! Dopruwdy - d<Qbra to 1 . t ~i:;ap~, : i,~e w h · P1~ e ą, az ~o--
rzecz dotrzeć do duszy dziecinnej w kobiecie! ! za }s a ~e . ęgi • iafye ' ~K-0wat~ch poH 

, Je~. tak snuerteln1e samotna 1 .smutkiem wy-
Ot taka Eurydyce! Chodzi wbie teraz z pól­
zamkniętemi oczyma, marzy o Orfeuszu, szep­
cze: „Mój Orfeusz, mój wielki poefa". Bie­
dactwó, nie robi sobie ani trochę wyrzutów, 

'i że kiedy jeszcze byia na ziemi nie przeczy­
tała ani jedneg-0 wiersza teg-0 · ukochanego Or-

' feusza ! Wiedziafa, że sam Orleusz jest wart 
o wiele więcej! Tymczasem zajrzyjmy do 
powieściopisarek lub wogóle do mądrych ko­
biet! Cói widzę? Gotowe godzinami rozpra­
wiać o wierszach Orfeusza, a zasypiając, przy­
ciskają do piersi jeg-0 poezye. Mon Dieut 
Biedactwo przyciskalo do, piersi samego Or­
feusza I Pochwalam stanowisko Eurydyk, co 
zaś do emancypantek i przemądrzalek, to: 

O dziatki, tlziatld - źle się bawicie! 
Orleuszowi chodzi o życie! 
A wam się zdaje, że >'iierszy zwój, 
Mo.że to sprawić, co sprawia znój, 
Kiedy się sprawę życia podejmie, 
Nie elegancko ani uprzejmie, 

j czerpana, ze nie czuje, że serce jej nie ostrze­
' ga, iż Orleusz blizko.„ 

Nagle njrzala gol Wydaje okrzyk ra'do­
ści, jakiego nigdy dotąd - nie slyszalo pieklo. 
A inne dusze, do których nie przyszedl :nikt 

I 
żywy, tkają beznadziej;rre. .. 

1 
. Dwoje szczęśliwych, obj.ąwszy się czule, 

I -odi:hodzą zw-0lna. Bóg Hades szepcze do Or­
! ieusza: 
I . „Czy nie eziij~z się w najtaj~ejszej glę-
1 b1 ducha bardzo biednym <llatego, -ze spelnily 
I się twoje marzenia?" 

Zamiast odpowiedzi - eiehe żarliwe po-­
cal1mki na ustach Eurydyki, od który-eh krew 
jej nabiera barwy i plamienia. 

Lecz mim-0 to zakochani odcliodza i mi­
kają ostatee-znie wśród szyderczeg-o chfohotu 
piekieł, :pewnych swego zwycięstwa ... 

dłaczego ten niedorzeczny Orfeusz Olbei~&~~ 
się na piekl-0 i utracił powtórnie Eurydykę?'~.~;: 

- Droga pani! Czyi pocałunek nie i~i 
zna!kiem !i w-0.l:aniem rozpa-ozliw-ei tęsknoty~-' 
Napróiżno Orfeusz p-0calunkami chce zagl 
niepokój. Za wiele marzyl o Eurydyce, 
nie odnajdzie j'll!i j·ej nigdy... Cz-Uljąc :pię 
ramię Eurydyki rzeczywistej, chciałby po 
cić do piekie.l: po Eurydykę wymarzoną. 

I ba pani wiedzieć, że Orfeusz, jak każdy _ .... 
wdziwy mężczyzna, koc?-a najibardziej Eur)'.~ł 

• dykę wtedy, kiedy jej nie widzi... Kiedy Ellj;;, , 
1 :rydyka się zjawia, o-braz wymarzony i nę;.r 
czywisto~ć nie zlewają się calkowicie. I ~F 
tego to pocałunki są walaniem na trwogę di 
ze strony Orleusża, naturalnie, poniewl!Z ~{ 

! rydyka nigdy nie czula się sz~śliwą... Jilt 
I Następuje katastrofa.... . -

Ale ledwie utracil Eurydykę, pada ··­
many cierpieniem i poczuciem winy Iw~ł' 
nicznej... Niech pani będzie zupefuie .SJ.Xl1t .. 
kojną... On jui się nie podniesie, on nie_ 
przeżyje nowej rozląki z Eurydyką. Z zienJ.i~~ 
powstanie zaledwie cień dawnego Orleńs~~; 
Wyrzuty sumienia zniszczą go. Nieustarurl:il 
powtarzać sobie będzie: -

- Dlaczego nie pokochałem jei jeszez.p 
glębi-ei? Nies-tetyl Odepclmą!em rzeezY.Wit· 
stość nawet w cudnej postaci mojej Eurydylf,t 
i nie U'lllialem -0przeć się marzeniu. Marze-_ 
nie podk-0palo mniet I jam ukąszony Prze~· 
węża jak Eurydyce l I ja umieram l I nmrt 
w cierpieniach straszliwych wśród wspom:ndeii: 
o piękności i skaribach, wiarnowanycll _ ~~ .• 
wieki.! 
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ód. pm! tai .iUi .. ba,rdzo: akitua:Lnej spra:wy- 7Jbmjęń 
i pogoto1Via wojennego. Pl!i?'ę eiekawytb zdaó. z 
piSJ:n nawot:uiącyeh do ooro.jeń prz~y · pold-
żej. 

Oto gł.osy pism: 
,,Stany Zjednoczone posiadają artyleryę, ~ 

toną Z&ledwie z 850 aroiat, rzyli troełtę ·więc~. nm 
Ainecybński departament dla _handlu oglosil pol<>wę dzia!, wystawio-.uyeh prLez Rosyę w bitwie 

łwie"i.o sł.aity&fyikę,_ dotyeząpą wywm.u różnych i pod Mukdenem za czasów wojny rosyj<!ko M jap~ 
przedmiotów· ze Stanów Zjedlloozonycl:I Ameryki il' skiej. A pnecież bitwa pod Mu11:denem, wobec oił· 
Pótn~ej do Europy w ~ jedenastu miesięcy. brzymfoh zapasów n:tmii enr<>pej.okieb w obecnej 
Z eyir tyeb okM\l)e się. 1.e haio.\lel Ameryki ezer- I wojnie, wygląda ra~ej na... kooferencyę pokojo­
pal o-1~rzymi~ korzyś~ z tocząeęj się obecnie. woj- j -wą". · · 
ny śwint-o-we,i. Wa:r.tośe es.lege Wl\WO'Zll\. wynosiła w I Albo inny: 
pierwszych 11 miesiącach woj.ny (1914) - „Artylerya, aimecykańsłrn. pooiada do swydt 
231,598,298 f'l.Ulłów szterlingów, p<i<lezas gdy w oią- armat z.a,pae amunieyi, wystarw.ający ta-ledwie na 
gu tegi;i ~egQ- e;r.asu roku, 1~15 wa..-toM ta d'Of;if,;· - pó}tora dnia strzelan.iny. czyli· o 8,491 proeent 
gla ogr~mnej eyf.cy ~37,~·':50 funt?w smerlingów. I mn:e1 ma nabojów na jedno dżialo, niż artylerya 
Prrewazną ~ teJ ~ zawdzięcza Ameryka niemiecka"_ 
&WQim ~peraeyom hand.il.~ ?l :państwami ra:wór-
porommienia. 

Wy.wóz z Ameryki w -roku 1~14 i 1915 do An~ 
glii: 93,54$,964 funtów sztei<l., W7g'lę&:rie (ir. 1915) 
100,783,S23; d9 Fi·a:neyi 26,003,663, ~łęi;lnie (II"o­
h 1915) 90,347,066; do Włocll 14,353,102, W2lględ~ 
nie (r. 1915) 49,671,858; do Rosyi Europejskiej 

. 4,326,127, względnie (r. 1915) W,005,346 funtów 
$';llterlingów. · · · 

Wywóz do Niemiec i Austro- Węgier z Ame­
ryki spadł do mfu,imalnydl kwot pieniW;nyeh. 

NatomiaSt wywóz do paiistw neutralnycli pod· 
llkPez,yl w sposób następujący: Do Danii o .10 mi­
lionów fuJltów szterlingów więcej, niż w r. 1918; 
do. Holandyi o 4 miJiooy, .do NO!!:Wegi;i o 7 mil., do 
Szwecyi o .13 mil., do &wajearyi o 800,000 fun­
tów 82lterlingów. 

Z Ottawy w. Kanadzie ooll.OSTią: 
W pn;ekonaniu, że ~y;musowa rekrutacya w 

jakiejkolwiek fO:?llllie potrzebna jest w Kanadzie; 
ażeby zebrać Wiięcej wojska dla slmby za ocea­
nem, delegaci ·z 42 -0-btwodów rekru<taeyjnyeh ~e­
_ dla}i się niedawno celem nakreśłe:nia pewnyeh 
planów pxzymusowej slumy wojskowe;i i przedsta­
wienia ieh rząd-Owi kanadnskiemu. 

Na ~u oblill2l0no, że w l{anadzie wajdu· 

Rubłe nhnnięakie na litWie. 
.,,Frankfurter Zethmg" donosi: W Kownie 

I roZipOczyna dzialalrrośe „ W schodnia Kasa Po­
\ źy·C?ik-owa" (Da:rleheookasęe . Ost), założona 
, przez .,,Bank Wschodni". Celem jej jest zasp-0- i 

koj.enie potrzeb kred.yitow-ycll na 'WIS'Chodnim ; . I i 

, terenie oikoupaey~nym. Teren dz.ialalności kasy I l obejmuje na ł'·azie gubernie: suwailsiką, gr-0- I 
\ dzieńską. wiłeń-ską, kowieńską i Kurlandyę, I 
l o He częfoi ty(;.h gubernii nie należą do gene.- J 
1 ra1-guil;lernato1'Sltwa warsz.a.wskiego. Kasa wy. 1 

d-a,je bony w walucie rublowej, którycll póź.. I 
. niejsze wyJmpno gwaranifJuje „Banlk W:Sehod- ! 

1

1 ni". Bony kasowe opiewają na kwoty 50 kop. 
1, 3., 10, 25 i 100 ruibli. P;róez tęgo bić będzie 
kasa żelaz-ne monety 1, 2 i 3 kopiejikowe. Wy~ 

, daw-anie. bonów ograniczone jest na. razie do I kwoty 100 milionów rubli. · 
I 

!lursy giełdy petersbur&~iej. 
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4° 1
0 renta pańr;tw. -

je się 1,?:14.1397 męt.czym w wieku pomiędzy 18 i 50.0 poż. z r. 1H05 i 8 
B5 lat, którzy powinni być :iimuszeni do slużiby woj· 4 31~0 , 0 -poi:. z r. 1!ł05 . 

771/4 
·89-
92.---

77'/. 
Sfl.­
[!21/~ 

&kowej. Dlatego delegaei wzywają rząd, aby poczy- 4//,% poi. z r. 1909 . 
ml odpowiednie kroki, celem wciągnięcia tych lu- 5% poż. z r. 1906 . 
dm do armii. - 5% poż. z r. 1914 i 5 

51/~0 0 poż. z r. 1915 • 
Amerykanie !18. waeystkiem r0obią interes. 51

12% poź. wojen. 
d Pr , d h I 4% L. Z. B-ku Szl. . 

Wę.dług doniesień ,.Assoeiate ess', rzą 0 en· 4% Swiad, B-ku Włość. 

Akeye: 

Kaukaz i Merlro.ry 
Czamomol'!>kie . 

Dr. ż. Moskwa-Kazań 
„ Kijów-Woroneż' 
„ Rybińska. . „ Rostów-Wladyk „ Po?udn.~Doniec. 
„ Poludn.~Wseh. 
„ Podolskie 

B-k Azows.-Dońs. 
„ Wółż.-Kams. „ Rosyjs.-Azyat. • 
„ Ror;. dla h. itewn. „ Ros. H:ind1.-Przem. 
„ Syberyjski · . 
„ Międzynar. 
„ Pet. Dysk. 
„ I'et. Pryw. „ Zjednoc.z. 
„ Ryski . 
„ Jun.ker & Co 

Bakti . • 
Kaspjjskie • 
Mantaszev:r 
Nafta ros .• 
Nobel udz. 
Nobel akcye 
Ter-Akopow 
Kaukaz. naft. 
Bala chany 

Bogoslowskie 
Bromley 
Briańskie , 
Pet. wag. • 
Hartwann . 
Doniec.·Jurj. 
Kolomieńskie 
Bekker 
Malce w . 
Pet. metalurg. . 
Nikopol-Mańupol 
Puiilowskie . 
Ros. Balt 
Bue . 
Sormowo 
Sulińskie 
Taganrog . 
Tuiskie (naboje) 
Feniks . 
Pet. bud. okrętów 
Dwigatiel 

:Kauczuk 
Treugolnik 
Celuloza 

Lena (złoto) 
Przem: zloty 
Lena shary 

Platyna 

• 

. ius.- -.--.-
l'.i26.- 525.-

• 73(},- 730.­
. -200.~- 001.1r, 
~ 2340.- 234() • .:.... 

352.- ~54.-
28211~ ~.83.­

. 14.VJ, 14:3.-

• 590.- 596.-
• 980.- 980.-

268.- 270.-
• 430.3/. 480.-

305.- 300 . ...:.-
• 660.- f\65.-.-
• 4f!9.- 467.-
• 475.- 475.-

169.1,'., 168.-
235 ....,~ 235.-
105. ~„ liJ5.-
350. - S5Q.-

7i9.1/~ 731.-
• 255 _;_ 255.-

lSlh 166,~ 
. 2l·V1, 218.--
25-HlO.- llMOO.­
.1270.- l 270. -

149.- 149.­
~:!0.-'- 324.-
125.- 123.-

271,­
no . ..-... 
18!1:. 

• U'i1I; 
214.-

• 261.-
225.-
68.­

S!lO.-
• 275-

239.-
110.-

• 1!!7.--
• 2'l6.-

2ii811~ 
152.-
208.-

• 625.-
117.-
114.--
85.-

121.-

27311! 
110.-
182.­
us.-
221.­
~65-­
tS0.1/z 
69.­

ih9.­
'.:.77.-
241.-
108.-
138.-
227.-
240.'I, 
15·~.-
210.-
6:.271j, 
l\7.-
114-
85.-

590- 592.-
• 288.- '288.-

5136.-· 56S,-
681J~ 69 1(, 

25.85 25.&i 

Berlin, 13 Sierpnia. Notowania kursów dewi:r; za 
• wypłaty telegraffozue : 

Nowy.Jork 
Holandya 
Dania 
Szweeya 
Norwegia 
Szwajcarya 
Austro-W ~gry 
Rumunia 
B"Qłgarya 

13/Vlil plae. żąd. 
dolar. 5.37 - 5.39 

gulden. 225.3/ł - 226.1/, 

kol'Oń 1&7.- - 157.l/i 
koron 1b7.75 - 158,25 
koron -- -· -.­
frank 104.7/ 8 - 105.l/8 
koron 69.45 - 69.55 

lei 85,50 - 86.­
Iew 79,- - 80.-

Naczelny Redaktor: Cezar ZawiłowskL 

lirnk l . aatła~; WydawniGtwO nnlskiH t NAPiURALSKl 
&. ZAWIŁUWSKI. --·· ROZPORZĄDZENIE POLICYJNE. 

W porozumieniu z panem gUbernatorem wo-­
jennym wydaj~ niniejszem dla lódtJciego obwodu 

1 
Prezydyum PaHeyi noastępująee rozporządzenie po" 

1 lir.yjne: 
§ 1. 

W y w ó z ż o l ą d k ó w ci e l ę cy c h z lódlr 
kiego frbwOOA! Prezydyum Policyj niniejszem jest 

§ 2. I 
zakazany. 

Przekroczenia nime,szego roz,porządzenia ka­
rane będą grzywną do 5,000 rubli albo więzieniem 

l 
i 
i 

I 

lub l\resztem do 6 miesięcy . 
§ 3. 

Niniejsze rozponądzenie otrzymuje moc oOO­
w.iązuJąeą natychmiast. 

Lódż, dnia 9 sierpnia 1916 r. 
Cesarsko - Niemiecki Prezydent Pc:iI~ 

Loehrs. 

OBWIESZCZENIE 

Konsulentowi prawnemu Izaakowi Samek w 
I Łoqm, średnia nr. 17, udzieliłem na n-owo odebra· 
l ne mu 16 grudni-a 1915 r. pozwolenie do prowadr.e-

1 

nia proeederu konsulenta prawnego. 
ł.ódf„ dn;!a 9 sieripnia 1916 r. 

Cei;rarsko - Niemieeki Prezydent Policy{ 
I,~hrs. 

§Il] 1&1 ml!t t'iiiM 

Nadesłane„ 

QABllET DENTYSTYCZNY 
E. FUCHS, 

deraki zamierza za pośrednictwem biu.ra zbożowe- 411~% L. z. B-ku Szl. • 
go sprowadzie w 'tym r0<ku 1,180,000 ton kukury- 41/;0 •0 Swiad B-ku Wlośc .. 
<Izy, wartośei 47,800,000 d<>larów i 140,000 ton ży- · 5% L. Z. B-lm Szl. · 50/o Sv.iad. B-ku Włośc. 

103.-
104'/. 
ss1:i; 
971 • 

941 1~ 
74-
74.-
79-
79-
86-
851 t. 

103.-
1041, 
881/a 
9711. 
941/! 
74.-
7/ł;.-
79,J/8 
79.1/s 
86.1/ł 
851

/4 

7511. 
81.-

fiicłda berlińska. 
ll•n•dJldn. 2. obecnie ANDRZEJA 3 

były wieloletni główny asystent w dentyszycznym 
instytncie nadwo:rnego PJ-ofosora Engla w 

ta, wartośei 7,600,000 dolarów. 31:
2

JJJ
0 
Poż. Szlach. • 751!~ 

81.-

• Berlinie. 1212-1-1 

Wogóle Holandya stara się o powiększenie d-0· 3,8°lo Poi. konw. • 
4°!o Po2. złota • 141.- 14-1.-

142.-
10011~ 
70311, 

Berlin, 12 sierpnia. Dzisiejsze obroty prywat­
ne na gieildzie berlińskiej byly nacechowane po 
ezęśei s1abszą tendencyą przy wielkim zast-0ju w 
tranzaltcyaeb. Pożyeziki niemieckie utrzymały się, 

poż ros. niec.o spadły. Pieniądz codzienny 4% i m­
iej; Dyskonto prywa.tne 4,:;/s% i n~ej. 

LEKARZ ... DENTYSTA 
wozu z Ameryki z 75,000 ton miesięcznie na •

1 
4ol

0 
Konsolidy • 

100,000. 5°10 Poż. Chiiiaka 
• 142.-
• 10011! 

691.--
544.-
477-f"'-

H. LEWITA j0dźf Piotrkowska 17. 

I b. długoletnia assyst. lek.-dent. R. Fuksa, ler.zy 
po przyst~pnyeh ei;m.aeh. Godziny przyjęć: od 

10-2 i 4-7. 1112-M 

Wojna melrs~a, ezy na rai-iie krwawe ju;Ł I Poż. pręmj I em. 

jej widmo, pootaw:ilo Stany ~jednoozone w obliezu , ~~=: ~~:}: !!ii::. 5521b 
ll;91."'-

pr:i:yjmuje na 
krótki ~zas 
uczni. lnfor­
macyi udziela 
„Friedbenr i 
Kotz", f.ói:!ź, 

· Piotrkowsk:i 
&."tK~ Z B :&:ł la X.a X N A ~lir.<~© ~ 90. 

12 7-5 

,~­
Po długoletniej praktyce 

:~ez: Iz. MARK~ mz 
osiedUł aię W f abianfoach 

ul, Warsaiawske 21. dom HmzkowiGzn l 6old&oblii 
t. zu. w rn!Hsz. p. Lipińskiu!. PrzyjmuJu &bory nb Goń~ionnia. 

n Stowarzyszeniu Właścicieli Nioruchonmści m. ŁMzi. 

..... (Rlif A_#M li llN'lii ... 
1) Zakład freblowski 2) Szkoła koedukaGyjna Doniesienie o szGzęśGiu. 

przygotow-a:~re~a Korzystajcie. z okazyi, wielkie od lat 4~6. . . · szanse wYgrama. 
dla dz1ec1 od lat 6-u. B b. Ir loterya państwowa, 

Gi:t: 3) Kursy fr B b I o w ski e ):(!) k'!. n~~~k~:~~: n5~\t~~ 
· wygrywają 36.0201!PJ!l1 OOO Mk. 

T • a IE T Ios~w ~a ~um~ 11.u •. 
U iA"a. ~ . U Wuicei 1ak polowa losów wy-

ł.ódt. Pasaż S~ulca U (r6g Długiej). 
przyjmuje kancelarya codziennie od g. 4.....() po południu. 

na 

Zajęcia rozpoczynają. si~ 1..go września. 1319~·1 

(fDdBr· 
wuisl. Dips, ~y11kwois, ~omunt 

pojedyńcie beczki poleca po cenach 
ko:nk.u:renevJnych 

R. Setdenga:rtsi Sosnowin. 
Pn11dstav:l11ial w lodzi J. ~Y'1i~ek. 

grywa. 
Jeden cały los kosztuje 10 Mk. 

1/z „ " Ci " 
1
/, „ " 2.50 „ 

1/ 8 „ „ 1.25 „ 
Wouierska " kl. Wiodnńska a kl. 
Cil\imenie tS-17 sierpnia l91ór. 
i rożne f i l a n t ro p i i n e loterye 
glówne 60 OOO Mk wygrane • ·. . .i; - • 

łf:~o~z~i~ tJ I ko 2 rnblB, 
ciągnienie 113-16 sierpnia r. b. 
w naiwlęlxzym kaanyonowaDYm kan­
torze lotsrvlnvm P~ JATKA, 
1804-1 JA'Sdł., Piotl'kowska22. 

ticytacya pr usuwa. HJUTRA. 601PODARU~, 
d k k dl ł _, .. 1. . k" h W poniedziałek dn. 14 

ru i i sięgi a W as Cl Cl~ l Ztems 1 C Sierpnia r. b. sprzedam przez 
polecfl, DRUKARNIA i SKŁAD PAPIERU licytacy~ publiczną; in plus: 

A T o~TR.0"1n!KTSKI l)o godz. 9l12p:rzed poł, uL 
_ · . e d o ~ - . · - WW' · . Piotrkowska 292: 1 fol'te-

Łódi, Piotrkowska 66. H 01-a ·pian, 1 stół, 6 krzeseł jed~ 
l!IDIE•illlli!lił!illl'.il2Ullllllłł!ll1131!1l!liilllllllllllllilmilllil'llil1ll!il!lllliil'llllll!li911i!ll!lillllil!lllllii.lllllilllilfi wabem krytych; 

2) o godz. 101/ 2 przed poł., 
uL Widzewska 136: 1 kre­
dens, 1 biurko. 1 kasa o· 
gniotrwała 

t«.ul:..:iie!'lnie 
świeżg n:u.teoną 

uoleca 1'116~1"-1 

TEODOR WAGNER 
"'""'"··-·····-······

0

···-···· Sprzedaż hurtowa 1 detalkzną. Skład 
~~~! .. J~~trA~~-;~_ą,~!~:.. otwarty od 9 do 12 i od 2 do ft. 

i200~1 Thłalert, 

Komiaa:ri sądowy. 
Niniejszem zaprasza się pp Członków na ouby~ si1; mają.ce za 

zezwoleniem władz w środę, 16 sie1•pnia P. b. o godz, 4-ej po 
1101. w sali koncertowej Vogla, Dz\emu. 1s, '·ez fi_lantropH I ... ż T n „ Bę:i fl1ant.ropH 1

1 

POtMo11DJ ·,o~t 
OGOLNE ZEBRANIE s l b'"' d I ltl uuu Ull 

z następującym porządkiem dziennym: . a -a o ]. a . o wa d a n o 1118IlCYI t d . t 
li Wybór przewodniczącego. . U s u e n 
2) Spra~oidanie. Komlsyi Organizacyjnej i zatwierdzenie. 4ziąłal- Łódź, Ceglelniana 63, WBiśCiB l ff3R1U obok t&atrn. · 

nosc1 takowei, . · Obiady za biletami o aziei\ przedfern nabytemi ~7 :k;op. 
B) Pnedstawienie ustawy._ ·. Bez 1;1apiwków. m:~==~ Za przesyłkę do domu-a kop. (Polak•katoltk) 
4) Zatwierdzenie budżetu do 31112 1916 r. - - 1280-1 z wYtszego kursu medycznego, 
!i) Wybór członków Zarządu, Kandydatów i Komisyi rewizyjnei. • · . WJJJQ ł'lll* l''lt . i'W!IMW J JM ;; iii - I jalrn guwel'ner, do 3 starszych 
6

) Wnioski. · · Ił bł Il • j t od południa, chłopców, na w?Jazd do Łodzi. 
S7;~:1X:1W~~~~Z:fe1l::h!~~~:t~;::1r;: u WB. mnB owano PDnO)~, . ron OWB, ;a~s;;~~ie~ g_~fo~:~~s~ł. ~. af~~a:J~~s~: 

r WłaSciciele nieruchomosd, którzy do Stowarzyszenia na!eżeE $yczeme tak;że z opałem, cl.o wyna1ęc111 od l~siego sierP.ma. Po~- Warszawa. a w todzi w adminii 
zechcą, mogą. si~ zgłaszae codżiennie od l()=.-12 przed poł. w hiu. dani, jako lokatorzy, nauczyciele ltd> nauczycielki. WiadomoSC: llłw strac;Ji „2ollmP)' Polski"', Piotr" 
rze naszem przy ulicy Zachoćlnlej M 70. l30P....l 1ł11łniu111 Q. nn. 'l~ w godzinach popołudn, olł 5 clQ 'l. 1209-3 ~ Q9' 

' Ządaf cic tylko a la norbatQ 
„zn-ROWIE'' 
w płynie. Dostać wszędzie. Naj~ 
większa ekonomia, bardzo smacz­
na. Poszukiwani ajenci na tódt 
i ~rowincy~ . .łiódt Krótka Si-l:ł. 

Prosze: zwrócić uwagę na etyl 
kiety „Zdrowie" 1320-1 

W"'!!!WWWW 

cya prz usuwa. 
W pon'edziałek dn. 14 sierpnia 

1916 roku sprzed~m w Łodzi 
przez licytacyę publiczną. in plus: 

li o godz. !> 1!, przed poł., uf. 
Nowo-Zarzewska 15: 1 tremo, 1 
szaf~ do ubrań, 1 regulator, l so­
fę, l stół, 1 krzesło; . 

2) o godz. 9 przed poł., ul. No­
wo-Zarri:ewska 17: l waga na 
stół, 1 lustro, 1 szezlong, l sza~ 
fę, 1 etażerka, 1 stół; . 

3) o godz. 10 przed pot, ul. 
Pusia l Ja: I szafę do ubrań, 
1 serwantkę, 1 stół rozsuwany, 
l regulator; 

4) o godz 121!2 po pot , ul Ro­
kicińska 55: 11 blaszanek, 1 wó­
ri:ek ręczny, 2 kufry drewniane; 

5) o godz:. 2 po pot, ulica 
Rzgowska 1: 5 par olrnwia mę­
skiego, 1 para cholewek. H2l-1 

BBazuczek, 
Komisarz sądowy w Łodzi, ., 

Bardzo 
„ 

wazne, 
poniewat IUliło'lil!nia mlędZJBill'll• 
Wili, Łóclt, Piotrkowska 62, wy" 
daje obiady do domów z 3 dań 
po 50 k., a z 4 dal\ na miejscu 
po 51> kop. 1258-4 ••• „.1„ ••• „. 
: H~iiff óiftiiA: 
• P. dl1!golełnl• MY.tentka lek.-denć._ t 
• R, lUTTA. V 
ł U«li, Rozwadowska 6. A 

+:::;;~~~:;;:+ 
Maszyny do pisania 

Orzeł (Adler) 
Wszelkie p:tzyrządy„ 

Il Warsztat rcuaracyjny. 1! 
Q.o ~nold Cbasins. ~ 

Łódź, Piotrkowska 55. 
181'1-J 



8. 

... 

8akl. l~skin 6iumam111 Zyduwskin 
W ŁODZI. 

Zapisy nowowstępuiących uczniów na rok 
szkolny 1918/17 odb~dą się w dn. od 10 do 20-go 
sierpnia b. r. w kancelaryi szkolnej, przy ul. Ma­
gistraclde,j 7a. w godzina.eh biurowych. 

Przyjmowani będą uczniowie do klas ws~p­
nych: A. B i C, oraz do klas gim,nazyal.nych: 
I, V i VI Egzamina wst~pne rozpoozi:ą Się .dn. 
24 sierpnia r. b. Bliższych informaoYJ udziela 
kancelarya szkolna. 
12s1-3 Dyrek.tor. 

PIODJMtł~jJUM KIE ~ 
Łódź, Zachodnia 62, rróg Cegielnianej. 

Egzaminy rozpoczną się 11-go h. m., a. lekcye 15-go 
b. m. Podania, dotyczące przyjęcia nowych kandyda­
tów, przyjmuje kancelarya Progimnazyum od lo-1 
i od 5-7 pp. 1283-3 

2 Polskie 8 kl. 

61MU11ZYUM. fllOl061CZUf 
z c:::>ddz:La;tami. real.:n.y:!JO.:l 

w ŁODZI, ul. Placowa !S. 
Egzar.iina wstępne powakacyjne rozpoczynają się 20-go 

sierpnia 1916 r. 863-15-1 

Dyrektor Cz. Ba • eński. 

GIMNAZYUM .ŻENSKIE 

L. Sołowiejczyk-Magaliff 
ŁÓDŹ, Cegielniana -48. 1275--1 

Eozaminy wstępne i poprawkowe rozpoczną, się 15 siEi1Jnia r. b. 
Oprócz przedmiotów, w zakres nauk wchodzących, wykładane 
będą: buchalterya. arytmetyka handlowa, korespondencya. Za­
pisy przyjmuje kancelarya szkoły codziennie od 10-1 i od 6-7. 

5, 6 i 7. klasy zostaną ot-w-arte. 

~+lll+::>t•Ji!+ll!{+Jf!•J{4>l~l+l!!'.+M•)(+lllC+}(+~+)( 

! r~ół:!zne kursy handlowo nHUtAWA LIPiNSKIHGO ! 
ł ŁÓDŹ, Piotrko-urska 157.. v = Przedmioty wykładowe: arytmetyka handlowa, buchalterya, ~ 
v korespondeneya, prawo cywilne i handlowe, ekonomia poli- v 
ł tyczna, nauka o handlu, stenografia, kaligrafia. Półroczny + 
llii: kurs uzupełniający buchalteryę oraz stenografię dla osób, )'( 
A które posiadają świadectwo ze znajomością zasad tych przed- A 
'1' miotów. P1rnząt11k wyk.faiiliw 15 Września. Kancelacya w cza- V 
: sie wakacyi otwarta w poniedziałki, środy i pią,tki od 6-7 '.f 
'f' po południu. 1289-3 V 
l!(+11ii•liil:-c>lit+lll+lll+~+!Jlfl+ll!€+l!!•l!!+M+lii'.•)!(-+Jr! 

z .A.. B.. z 4 JO 

O-klasowej koedukacyjnej Sz~oły realnej 
z oddziałem filologicznym 

-a=:=: W ZGIERZ U :-=::=:--
mme1szem podaje do wiadomości, że egzaminy wstępne do 
klas wstępnych i od I do VII-ej włącznie rozpoczynają się 
18 sierpnia. Podania składać można codziennie w kancelaryi 
szkoły (dom W. Kautza) od godz. IO do 12-ej. Początek lek­
cyj 4 września. 1301-7 

· Dyrektor Stefan Pogorzelski. 

GODZINA 

o 

••••••••••••••••••••••••••••• 
KRAJOW"E' 

Towarzystwo WzaiHmnuo IlbozuioGznnia ud O;uia 

'' '' 1!11 
przyjmuje ubezpieczenia nieruchomości i ruchomości J:niejskieh 
i vviejskieh, ruchomości domowych, rowarów, wewnętrznych 
urządzeń zakładów fabrycznych, przemysłowych, handlowych, rzemieślni­
czych, składnic towarowych, zakladów przemysłowo-ro'lnych, krescencyi, 

inwentarza itp. 

Reprezentant na .tó~ź i okolicę: 

Antoni Heppe:n Ł6dz, Mikołajewska 31. 

••••••••••••••••••••••••••••• 
ród przy Gran Hotelue 

We wtor9k, dnia 15 sierpnia r. b. odbędzie się li 
li 

_- .-> -'~-~-

Cho:roby, tiztf;e'f~ 

Dr.· ŁAS l~"1~~' 1 
Łódź, Południowa 2. 

1106-10..t . '. 

Dr. L. PRYBULSKi 
przeprowadzi? się na Zavr.urz. 

. ką 1, róg P10trkowskiej, do 
domu Scheibiera. 

Gfioł'tlllJ uwnutl'Zno ł włori1. . 
Leczenie elektrycznością nie--· 
mocy płciowej (Impotentia) 
elektrolizą (usuwanie szpecą.: 

cych włosów). · 
Przyjmuje od 8-2 r i od 4-ł. 

Panie od 5-6 pp. 

L 
Do racyonalnej hodowli 

drobin i lików 
na wsi na większą skałę potrzeb~ 
- xoccyałista łub soeuyałirtta. -

Wiadomość Łódł., Mikołą.. 
jewska 69 m. 1.6. 11164 

Bonolls • M. LB AKA z orkiestr~ • li 
li • I 

ze współudziałem lll!lll1il i wszelkie doda:tkowe części do 

. prot . ERNE~Tł DEBLEY (mo1onne1u) i uannJ LIDII GIBLER (1J11m. 
= drzwi i okien w il ~ści~ch dowoi •. 
lłl!I nych przyjmuje 

I Arnekkeri S-ka ~ 
Łódź, riotrkowxka St 

Szczegóły w afiszach i prngramauh. 

Spedyoye międzynarodowe. Opłammie Gła. Odda­
...... -· ...--· wanie na xkład. finansowanie.-.......~ 

'' 
'' Tow. ftkc. dla Ruchu TovJarowego 
Centrala: "W"ROCł.A W'. Filie: Skalmlell"zyce. 

Królewiec, Szczecin, Maitsch n. O. 
Agentura "'1V' ŁODZI, Piotrkowska 53 

przyjmuje zlecenia na transportowanie i clenie 
towarów do Polski i z Polski. 

Akuratna obsługa. Ceny nizkie. -wielkie składy. 
Po informacye zwracać się do Skalmierzyc (prow. 

Poznań), albo do agentury w Łodzi. 
Agenturę w ł..oęzi posiada Dom ekspedyeyjn,y 

Soh. lEWHi i S·ka. 1291-1 

1295-f 
ccooco:coxcooccoca::o 

1

1 Interes 0 1

fab:ryczny Mydło 30% tłnszczn 
poszukuje chłopca po 34 r~ble kami~ń, · 
w w1e1cu 1at 14-1s. oraz ług 25 I o no 6 robił nml 

Oferty składać należy w admini- do lłabycia W FABRYCE MYDł-Ą 
s_tracyi. „Godziny" w Łodzi pod tamże móżna nabyć SÓL 
literami w. K. 1255-s STOLOWĄ po przystęunoi celliB. 

N. Bonisławski i S-ka 
ł..ódt, Piotrkowska 130-i 

124&-i 

Akuszerka I k 
R 

l!ll" ••• Le arz -Dentysta 
-- • .-1p1aowa1 --

bu~~~~i::;~k~~~:~ !~t, p;~ri= I Sa GO BD Jlf 1 
mu1e od 12-5. t • d~ u ta t.m .1 ... 1 

ł..ółli, Piotrkowska 182, 1101Ui, nllU ll1J110'łlllill B. 
w podw., I wejście na lewo, II p. Przyjmuje od 19-. li. ad 1-6. 

na prawo. 1148-10 -
iilli!ml!!!ll!lll!IEl!BllS!!illlimlllllllllllll1111111111111!11111m 

1034-11-

Poleca Sz. Klijenteli duży "'i.Vy .... 
bóP obu.'11Via., po cenach 

rnozliwie przystępnych. 

Mili, Piotrkowska 107. 
ro O ł. Mnknry" Piotrk. 92 

129ti-B-l 
Wieloletni samodziel.ny buchał· 

okienne 
najtaniej 

SKA. Kursy metodyczno-pedagogiczne dla ochro· ter pierwszorzędnej instytucJ! 

1 MA'.RYineżA;zycKrnJ Dla Stowarzyszuń ~;;;~~~~~~~~ 
ŁÓDŹ, W.. !\UKOI.AJEWSKA Nr. 31, m. 18. , t~n10 urnkJ!ldy bnchJJJ W SKLADZIE SZKŁA Szkoła przygotmyuje uc:;nió:-V i uczeni<:e do średnich zakładów Pi ę,k.n Y, lokal• :J~asal~ U U ~J_--~~--- W 

Dełoszonia drobno: 

A. A. A. Pigułki Ho'f ormackin, 
najskuteczniejszy środek przeciw 
zaburzeniom żołądkowym u osól> 
dorosłych i dzieci poleca Apteka 
W. Borowskiego, Warszawa, Aleje 
Jerozolimskie J'\i! 73, przedstawi-
ciel Gustaw Rozenthal. 1149-5 

A A A s~1vator plaster wyni-.,. • • • Il · , szczający O<i-
ciski. Apteka W. Borowskiego, 
Warszawa, Aleje Jerozolimskie 73. 
Przedstawiciel G ustawRozenthal. 

1150-5 

A Bardzo tanio sprzedam me-
• · , ble. Łódź, Sw. Anny 17 

m. 3 front; zastać do 6 wieczór. 
1229-3 

A. 7muszona jestem s p ,rz e da ,ć 
t1l.\1 · . meble. Łodź M1-

kołajewska 95 m. 2'l, front I pię-
tro. 12:<8-3 

A Mebic z 4-ch pokoi sprzedam. 
• • ~ t. ód ź, P:otrkowska 

189-t!. 1313-3 

łlmxn D .r z y J mu j e. Łódź, 
Pwtrkowska 223, rn. 

25. 874-25-1 

_naukow)ch. Zapisy co@;1enme od g. 4-6 pp. Egzaminy wstępne odśw1ez?DY • 10 pok01 
I poprawkowe 28 h. m. g. 9 r. Początek r. sz. 1 września. 128 ~ z kuchnią. Cent ogrzew. Elektr. 

ośw. do wynajęcia zaraz. Łódź, 
1251-4 Wólczańska 23. 

-ii i arytmetyki hand.lowej. ii-­
Cena za pełny kurs Rb. 10.­

Zapisv codziennie: od 2-5. lliU, 
łlłik1Jtaj11wska Z9, m. 17. 114.0-! 

" D1'nro Pro' 'b St Ruździńskiego, Kunin bryczkę yż~aną, lekką na t'p1111oił2m ga~nitur salonowy ?raz 
li il ł'..ódź, Piotrkowska paU gumach 1 woz w deskach Il U11JU!1 rózne meble. Dzielna 
1'&41, róg Zielonej. 981-15·1 lekki'napoiedynkę.tódź,Piotrkow- M 41-19. 12~8-3 

Zagubione d okumentr. z!ln;Hł paszport n_ie.miecki, wy 
uy!uq dany w gmm1e Dobra,n 

Z!utJ'ftlł} paszport ni~n:iec&i, WJ· imię Józefy Noskowskej. 1181-1 
uy ą dany w gmm1e Zychlm, ska 155, S. Skarżyfiski. 1308-2 

('lhłflncz11k!ł 4 lat oddam z powo-
li Up J u du nędzy. Warszawa, ~Jnbłn sprzedam tanio z .dwóch 
Wspólna 14, m. 2:!:. 1002-4 !Uu u pokoi, dębowe. Łódź. Na-

wrot 49 m. 12 front I piętro. 
1274-2 

pow. Kutnowskiego, na imię Sa­
biny Zawadzkiej. 1286-1 \11111)· P. kostyumy po Rb. 9 palta 

iluJ \! dziecinne i damskie. Łódź, 
Nowy Rynek 11, L Goldberg. Zagi·n:łf paszport. niem!e<:ki, yry_-

1310-1 uą dany w Łodzi, na 1m1ę 
Józefa Borowiaka. 1187-1 

Do s~rzBd!:!in·1!1 sbtlołyi·ce suzz~~!?aen'eta-l. 
P un l.l J „ l'łm!idriO"O portleI z pieniędzmi 

stary klawikord-antyk, ma zgórą Prn~ky porady. Biuro „Record" iłru.'ll .a1 n i paszport niemiecki, rt . . k" 
dwieście lat. Łódź, Nawrot vl\a 37. Ull!JJ, Warszawa, Bagno 2. wydany na imi<> Andrze1'a Pipior- z!lum· lłł paszpo me~ec 1• '!'Y: 

1164 13 2 • "' U ą dany w Łodzi, na 1m1ę 9- ______ , ____ 1_5-_ skiego 1290-3 Franciszki Kammler. 1261-1 
~~~~~--~~~~-

Z!lg·ini:ił paszport niemiecki, W'f' 
il ą dany w Łodzi, na imfi;i 

Maryi Ratajczyk. 1193-1 

ZaID·nał· paszport, wydany w Kon­
i! stantynowie, na imię Toł· 

by Hiller. . 1283-1 

f!Ol'1Ulrłvgi· wiejska . po~rzebna od 
!.i llpUl.iJ 1 paźdz1ermka r. b. z 
samodzielnern gotowaniem i zna­
jomością, hodowli drobiu i trzo­

Pnkoin star!lnnie umeblowanego 
U 1u w cichym dornu poszu­

kuję. Oferty w "Godzinie'" (ł'..ódź) 
pod „X. I. Z.". 1316-1 

t'kf!ł"iriono paszport niem}ecki, 
Il H!il.ll wydany w Łodzi, na 
imię Tomasza Leszczyńskiego i 2 
legityrnacye chlebowe na imię To­
masza Leszczyńskiego (5 osól>) 
i Leokadyi Wężyk (3 osoby). ·. 

Zan·in~ paszport niem!ecf9, .W'J: 
!ł ą dany w Łodzi na 1m1ę 

Z!lflł·n:1J paszport nie~iecki, .~- Anieli Hausman. 1176-1 
uy Di! dany w Łodzi, na 1m1ę 

dy. Oferty proszę składać do ad- ----------­
ministracyi „Godziny" w Łodzi, 
pod liter. S. M. 1297 

Maryi Walenckiej. 1262-1 

Z!ill.lllllf paszport nie.miecki, ~-. 
uy ~ dany w Cho1nach, na "' 

mię Maryanny Głowackiej. 

Jodnn pokój z kuchnia nieume­
ulhm hlowane, gazowe lub elek­

tryczne oświetlenie, w centrum 
miasta poszukiwane od zaraz. 
Oferty w Administracyi „Godziny 
Polski ", Łódź, Piotrkowska 86 
sub „H. G." 1282-8 

KrawiBG da•ski ~y~~~~~e ~= 
gancko kostmmy od 10 Mk. pal­
ta o.d 8 i'V1k. suknie od 2 Mk. Pra­
cownia E. Rudzkiej. Łódź, Piotr­
kowska Mi 17 parter. 1300-2 

Płytu gramofonowe, patefonowe, 
lJ wałki fonograficzne kupu­

ję stale. Warszawa, Marszałkow­
ska 48 „Universal". Nabywam 
również stare gazety. 1144--4 

Pl. ~n·1nll nowe, używane tanio. 
u u Można na raty. Chod-

1283-1 

flla!ldrignn paszport niemiecki, 
llłlfłł Iii HU wydany w gminie Mi­
kołajów, powiat Brzeziśski, na 
imi~ Antoniego Amrożytiskiego. 

1268-1 

1165-l 

kowski. Łódź, Mikołajewska fili. Zar" do wynajciapokójfrontowy 
Zastać można 2-6. 1214-6 Wi I piętro z meblami lub bez. z~mn:1ł paszport nie~ie~ki .Wf· ·z!ln·iu:1f paszport nie~ecki, .Vf1· 

ł'..ódź,Piotrkowska117m.2 1306-1 ll91 ą dany w Łodzi na 1m1~ !lg '1 dany w Łodzi na nru!} 
Uei'iOi!l1Pll2 maszyn do szycia ----------- Leona Sobańskiego 1273-1 Tekli Sniadej. 1253-l 
lłllłll.iłłHJJlł wszelkich systemów 
Tania sprzedaż igieł, oowy, ró- 11 Rttlliby Sprawy. Porady pra- . 
żnych- części, również nowych i U •. null . W1*. Tłó rnaczenia. z211m' ał paszport niemiecki, wy- 'i!!1t.1n~1 paszport nie~ieclc. i,,Wf····.'. 
używanycn maszyn. Łódź, Piotr- Kochaoo:wicz. Miodowa 18, War- uy I! dany w Łodzi na mię Wy lłll dany w Łodzł, na 1!llll:, 
kawska 69 w podwónu. 1a1+-1 sza.wa. 1ił89--4 Anieli Kookiej. 12U--1 Jóieutsaettera. ~' 




